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Kalendarz myśliwski. Wolno polować na kozły 
(rogacze), jarząbki, cietrzewie, głuszce, koguty, 
kuropatwy, przepiórki, dzikie goiębie, dropie, 

pardwy, ptactwo wodne i błotne.

Wschód słońca o 6 g. 10 m. 
Zachód słońca o 5 g. 12 m. 
Barometr 767 Deszcz

Sejm galteyjsM.
Rozpoczął się Seim galicyjski wcz oraj od 32 

posiedzenia II sesji VIII perjodo. Jest to  więc dal­
szy ciąg tam tego rocznej sesji, co dia sejmowej for 
malistyki m a ouże znaczenie. Nie będz e bowiem 
ani now ego wyboru komisji, ani przygotowywania 
w  nich nowego m ateriału dla obrad.

Proste trzykrotne uderzeń e iaską m arszałkow ­
ską i posiedzenie rczpO izęte w kilka m inut po go 
dżinie II rano. Kom plet posłów  bardzo liczny, ale 
bez uro. zy^tych strojów . K oło p. Michał .kiego 
ś o s k  graiuiantóWj Itć rzy  jes,z ze nie mieli sp o so ­
bności pogratulow ać piezydentowi m iasta nowej 
godności. Sejm w mez nie icnej od tam tego roku 
f;z ognom u od razu poczyna się zabierać do  pra 
cy, a m ianow icie od skonstatow ania przez m ar­
szałka, że reskryptem  cesarskim  dalszy ciąg sesji 
zosta ł otwarty. B ezpośreanio potem  rozpoczął 
m arszałek  swe przem ówienie wstępne, przerywane 
tylko włóczeniem s ę  Dawida Abraham owicza, zbie­
rającego podpisy na specjalne podziękow anie dla 
cesarz i za Wawel i nastaw ianiem  aparatu  fo to ­
graf znego przez jakiegoś fotografa, którego poja­
wienie się na sali wywołało pewne zdziwienie.

Mowa m arszałka krajowego.
Wysoki Sejmie! Gdy sesja obecna jest tylko dal­

szym ciągiem sesji w listopadzie r. z. od. oczonej,| 
przeto W. Izba znajdzie dla obrad swych już w pierw­
szej chwili gotowy materjał w sprawozdaniach komi­
syjnych, które nie były jeszcze przedmiotem obrad i 
we wnioskach poselskich, dotąd jeszcze przez komisje 
wcale nie rozpatrywanych. Porządek dzienny dzisiej­
szego posiedzenia jest obrazem materjału przez Wy­
dział kraj. przygotowanego, a w tem jest cały szeieg 
spraw żywotnych, które — mam nadzieję,— w uchwa 
łach W. Izby znajdą ostateczne rozstrzygnięcie. Zaga­
jając obrady Sejmu, nie chcę i nie mogę omawiać 
szczegółowo wniosków i sprawozdań Wydziału kraj., 
chcę tylko w kilku srowach podkreślić niejako niektó­
re z nich, chcąc zwrócić na nie już dziś uwagę.

Opierając się na uchu ałach zeszłorocznych Sejmu 
i mając przed oczyma fakt niezbity, że pożary w Ga­
licji przeszło 10 miljonów szkody rocznie krajów1'przy­
noszą, przedkłada Wydz.ał kraj. projekt zmiany ustaw 
budowniczych, których zasadniczem postanowieniem 
być ma, że odtąd w s z y s t k i e  b u d y n k i  n o w e  
t y l k o  o g n i o t r w a ł y m  m a t e r j a ł e m  p o ­
k r y w a n e  b y ć  m o g ą  i w tem widzi Wydział 
kraj. jedyny środek, aby przynajmniej w przyszłości 
pod wzglęaem nieDezpieczeństwa pożarów kraj nasz 
zrównać z innymi krajami, dziś już od naszego szczę 
śliwszymi.

Stosunki ekonomiczne naszego kraju skłoniły Wy 
dział kraj., by z jednej strony wprowadzić szereg wy­
jątków, w których na razie główna zasada projekto 
wanej zmiany nie będzie przeprowadzoną, z drugiej 
zaś strony zaproponować utworzenie funduszu w wy 
sokości miljona koron, celem udzielania beznrocento 
wych pożyczek dla ułatwienia ubogiej ludności krycia 
budynków ogniotrwałym materjałem i dla udzielenia 
takichże pożyczek reprezentacjom powiatowym dla 
tworzenia pow.atowych składów dachówek glinianych 
i etmentowych, z których ludność wiejska i mało­
miejska zaopatrywaćby się mogła w dachówki gil 
niane lub cementowe po cenach kosztu. Wyjątki pro 
ponowane przez Wydział krajowy niewątpliwie opóźnić 
muszą dobroczynre skutki ustawy; ale W)dział k-aj. 
uważa je dziś za konieczne i sąazi, że usunięcie dzi­
siejszego opłakanego stanu rzeczy musi się odbywać 
stopniowo i z należytem uwzględnieniem stosunków 
ekonomicznych ludności przedewszystkiem wiejskiej

Wydział krajowy przedłożył szczegółowe sprawo­
zdanie w sprawie p a r c e l a c j i ,  które wprawdzie nie 
zawiera projektu do usiaw, ale wskazuje z jednej stro­
ny trudności, jakie ustawodawcze uregulowanie tej 
sprawy przedstawia, z drugiej zaś strony wskazuje dro­
gi i środki, które razem ujęte i równocześnie zasto­
sowane, megą do pewnego stopnia, nie tamując tego, 
co pod względem ekonomicznym jest z pewnością 
zdrówem i poparcia godnem, położyć tamę takiej par­
celacji, która jest nie tylko szkodliwa, ze względu na 
interesy kraju jako całości, ale zarazem przedstawia 
się jako wyzysk, skierowany daleko bardziej pizeciw 
ekonomicznemu interesowi parceianta, niż na szkodę 
kogokolwiek innego. Wydział kraj. sądzi, że dyskusja 
w tej W. Izbie, oparta na dotychczasowych doświad­
czeniach i rzeczywistych a nie zmyślonych famach, 
przyczyni się do wyjaśnienia rzeczy i przyniesie korzyść 
nawet wtedy, gdy Dy z jakichkolwiek powodów ustawo­
dawcze uregulowarie kwestji okazało się niemożliwe.

Ustawa o w ł o ś c i a c h  r e n t o w y c h  otrzyma 
ła  najwyższą sankję a tem samem bezwarunkowo wej 
dzie w życie. W ciągu bieżącej sesji umieszczę na po 
rządku dz^nnym wybór dwóch członków komisji ren­
towej. Mam nadzieję, że w jesieni uchwaloną zostanie 
ustawa państwowa o ulgach dla pożyczek rentowych, 
w każdym jednak razie ustawa o włościach rentowych 
wprowadzoną zostanie w życie, a nie chcę przypuszczać, 
by komukolwiek mogło na tem zależeć, by włościa­
nin Galicji był zmuszony korzystać z pożyczki droż­
szej wskutek braku ulg należytościowych.

( P o  rusku).
Przedkładamy W. Izbie wniosek o upoważnienie 

do korzystania z Banku kraj. na rzecz kas R?iffeiseno 
wskich z kredytu o pół miljona wyższego. Wniosek 
ten polecam z całym naciskiem życzliwości W. Izby. 
bo sądzę, że jest to pod względem gospodarczym 
myślą zdrową, popierać, wzmacniać i rozwijać to, co 
się już przyjęło i zakorzeniło i przynosi ludności zna­
komite korzyści, raczeę niż zużywać rozporząazalne 
środki na próby, których wartość jest nieraz wątpliwą, 
i rozpraszać siły na różnych polach. Przypominam 
tylko, że kasy Raiffeisenowskie po 6 latach isnienia 
zgromadziły 12. miljonów oszczędności, które dotąd 
leżały przeważnie nieprodukcyjnie i dostarczyły ludno 
ści wiejskiej najtańszego i najdogodniejszego kredytu 
w wysokości 16 miljonów.

(Po polsku).
W'. Izba ma przed sobą po raz pierwszy sprawo­

zdanie o p o w i a t ,  b i u r a c h  p r a c y .  Rok ten nie 
może być jeszcze kamieniem prob:erczym dla ocenie­
nia działalności tej instytucji, bo rozpoczęły one dzia­
łalność w chwili, gdy tak pracodawcy jak i oot-zebu- 
jący pracy zgłosili się już w biurach prywatnych. Do­
świadczenie tegoroczne przekonało jednak stanowczo, 
że biura pośrednictwa pracy znaleść mogą szerokie i 
wdzięczne pole działania; chodzi tylko c  to, by one 
nigdy i pod żadnym warunkiem nie próbowały kon 
kurować z biurami prywatnemi, siląc się prześladować, 
lecz przeciwnie, by starały się na każdym kroku uwi­
docznić różnicę postępowania między tymi, którzy 
mają na oku tylko zysk, a organizacją, która zysku 
wcale nie pragnie, a dąży tylko godziwymi środkami 
do zaspokojenia potrzeb tak pracodawców jak i robo 
tników, organizacją, w której ten, kto pracy szuka, 
znajdzie nietylko pracę, ale opieke, pomoc i radę. 
W chwili, w której ludność tę różnicę odczuje i zro­
zumie, staną się powiatowe biura pracy instytucją po 
żyteczną i zbawienną, bez tego rację bytu stracą i 
konkurencji z ruchliwymi agentami nie wytrzymają

Sprawozdanie o k r a j o w y m  f u n d u s z u  s i e ­
r o c y m  wskazuje W Sejmowi nowe, a wdzięczne 
pole pracy Wydziału kraj. O  rzeczy rozpoczętei w rze

czywistości dopiero przed kilku tygodniami, wspomi­
nam w tej chwili tylko dlatego, by z tego miejsca 
zwrócić uwagę wszystkich ludzi dobrej woli i gorące­
go dla niedoli ludzkiej serca, że mają sposobność bez 
żadnych ofiar materjalnych osuszyć nie jedną łzę nie­
doli, umożliwić i ułatwić kilkuset sierotom nietylko 
znalezienie kawałka chleba, ale stosowne wychowanie 
i wykształcenie. Wydział kraj., administrując funduszem 
sierocym w całym kraju, nie może mieć bezpośre 
dniego kontaktu z sierotami i ich otoczeniem, nie 
może wybrać najgodniejszych i najbardziej potrze­
bujących, nie może roztaczać nad niemi opieki, może 
tylko je umieścić w zakładach, może dostarczyć środ­
ków na ich wycnowanie; pomoc tu społeczeństwa ko­
nieczna, a z ubolewaniem stwierdzić muszę, że w ma* 
terjaie, który Wydział Krajowy do rozpatrzenia otrzy­
mał wskutek ogłoszonego konkursu, nie znalazł nie- 
t>lko tej myrśli opiekuńczej, tej serdecznej chęci dopo- 
moźenia k spełnieniu dobrego uczynku, ale nie zna­
lazł nawet tego formalnego ułatwienia, o które szcze­
gółowo prosił i które bardzo jasno określił. Mam na­
dzieję, ie  słowa te wystarczą, by zwrócić uwagę naj­
szerszych kół na tę rzadką sposobność czynienia do­
brego bez żadnych materjalnych świadczeń,

Chcąc raz nareszcie w życie wprowadzić intencję 
W. Izby, tylekrotnie wypowiadaną utworzenia k r a j o ­
w e g o  d o m u  p o p r a w c z e g o  dia nieletnich prze­
stępców, postanowił Wydział krajowy pod własną od­
powiedzialnością zakupić majątek- Przedzielnice w po­
wiecie dobromilskim, należący do państwa

Oferta przez Wydział krajowy wniesiona, dotąd 
przez rząd zatwierdzoną nie została; jeżeli to w ciągu 
bieżącej sesji nastąpi, Wydział kraj. natychmiast Sejmo­
wi odpowiednie wnioski przedłoży. Gdy kraj. fundusz 
sierocy użytym być może także dla dzieci zaniedba­
nych, przeto Wydział kraj. będzie mógł z krai. fundu­
szu sierocego pokrywać częściowo koszta utrzymania 
dzieci zaniedbanych w krajowym zakładzie popra­
wczym.

Przy uchwalaniu preliminarza budżetu na rok bie- 
żący, polecił Seim W'ydziałowi kraj. przeprowadzenie 
rokowań z rządem, celem zapewnienia krajowi n o- 
w y c h  ź r ó d e ł  d o c h o d u  a przedewszystkiem za­
pewnienia krajowi dochodu, jaki dziś z tytułu p r a w a  
p r o p i n a c j i  do funduszu prcpmacyjnego wpływa. 
Wydz ał kraj. polecenie Sejmu spełnił, a rezultat swych 
rokowań wraz z odpowiednimi wnioskami dziś jeszcze 
na stole W. Izby złoży. Zanim wspomnę o szczegółach 
wniosku, pozwoli W. Izba jedną ogólną uwagę. Wy­
dział kraj. tak w tej sprawie jak i w kil su innych w 
milczeniu znosił cierpką nieraz krytykę i zarzuty; zno­
sił je w milczeniu najpierw dlatego, bc sądził, że o- 
mawianie szczegółów w czasie rokcvr ń przyniesie 
rzeczy samej szkodę, a uważaliśmy za nasz obowią­
zek kraj od szkody chronić bez względu na nas sa­
mych, z drugiej strony sądzimy zasadniczo, ie  jedy- 
nem miejscem, w którem się Wyaział krajowy bronić 
może i powinien, są jawne posiedzenia Sejmu, wobec 
którego jesteśmy odpowiedzialni,

Ale zarazem tak imieniem Wydziału kraj., jak i 
imieniem własnem, proszę, by w czasie obrad sejmo­
wych wszelkie zarzuty przeciw aziałanm Wydziału 
krajowego w ogólności, lub w jakiejkolwiek sprawie 
specjalnej podniesione tu były lak, aby nam daną była 
możność odpowiedzi, wyjaśnienia a ewentualnie oDro 
ny. Poczuwamy się dc odpowiedzialność: wobec Sejmu 
z wszelkiemi tej odpowiedzialności następstwami za 
każdą naszą uchwałę, każde postanowienie, za kieru­
nek naszego działania, za naszą intencję i każdą winę 
zaniedbania. Prosimy o ścisłą i bezwzględną kontrolę 
i ocenę co do sposobu, w jaki obowiązki pasze speł­
niamy, ale mamy nadzieję, że równocześnie możemy 
liczyć w tej Izbie na obronę przed zarzutami, gdyby
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się okazało, że im brak jakiejkolwiek choćby najlżej­
szej rzeczowej podstawy lub że polegają na mylnych 
informacjach o wątpliwej wartośc:

Wracając do przedłożenia finansowego, zaznaczam, 
że projekt ustawy który Sejmowi przedkładamy, po­
lega na trzech zasadach: pierwsze: od r. 1911 ooecna 
opłata od piwa podwyższoną być ma z 1 k. 70 gr. 
na 8 k., z wyjątkiem Krakowa i Lwowa, gdzie obe­
cna opłata pozostanie w dotychczasowej wysokości. 
Biorąc za podstawę dzis.eiszą konsumeję piwa, przy 
niesie podwyżka podatku krajowi 6,426 100 kor. D o­
chód ten byłby o miljon koron wyższy, gdyby we 
Lwowie : Krakowie pobieraną była taka sama opłata 
jek w całym kraju. Wydział kraj. jednak sądzi, że do- 
tycnczasowe obciążenie piwa w tych miastach, a z dru­
gie; strony obowiązki, jakie te miasia pod względem 
■kulturalnym już dziś spełniają i w przyszłości z pew­
nością spełniać będą, dostatecznie uzasadniają ten wy­
jątek. Diugie: Opłaty szynkarskie nałożone być mają 
przez komisje szacunkowe tak, by one najmniej siedm 
miljonów rocznie przyniosły. Z obu tych źródeł przy­
padłoby przeto krajowi brutto rocznie 13,426 000 k. 
Trzecie: Wynagroazeire dla 37 miast ustanawia pro 
j?kt ustawy na 1,500.000 rocznie, która to kwota ry 
czałtowa miałaby być rozdzieloną według klucza na 
podstawie osobnej ustawy krajowej. Przypuszczając, że 
administracja kosztować będzie tyle, ile kosztuje dzi- 

-siaj administracja funduszu oropinacyjnego, tj. 215 030 
koron, odtrącając 2% na możliwie nieściągalne opłaty, 
tj. 268 500 k., puzostaje jako d o c h ó d  n e t t o  fun 
auszu krajowego od r 1910 kwota 11 m i l j o n ó w  
442.500 kor.

Przedkładając te wnioski, sąd :i Wydział kraj., że 
one nie spowod ją stagnacji w rozwoju przemy słu bro 
warnianego, gdyż pumimo wysokich opłat od piwa i 
opłat szynkarskich, obciążenie piwa w konsumeji będzie 
mniejsze, mż jest dz'siaj Pomimo tego łudzić się nie 
należy i przyznać wypada jawnie, że projektowana u- 
stawa jako taka, bez względu na porównanie ze sta 
nem dzisiejszym, jest połączona z ofiarą tak dla prze 
mysłu browarnianego jak i dla konsumującej ludności. 
k  jej pierwszorzędną korzyścią jest przedewszystkiem 
zapewnienie równowagi budżetowej na szereg lat, jest 
wzmocnienie stanowiska Seimu i samorządu k ra j, oo 
mu daje dwa najważniejsze znamiona: zdrowie i siłę, 
oparcie się na własnych siłach i możność rozwoju. Po 
trzebnem jest tylko, byśmy nietylko potrafili to stano 
wisko zdobyć, ale, co trudniejsze i ważniejsze, umieli 
i chcieli je należycie ocenić, ochronić, a w danym ra 
z e wobec nas samych obronić.

Niespełniłbym mego obowiązku, gdybym Sejm i 
kraj zossawił choćby jeaną chwilę pod"wrażeniem, że 
ten dochód 11,442 000 k. jest dochodem, którym dziś 
lub po roku 1910. swobodnie rozporządzać możemy. 
Tak nie jest. Rozchody funduszu kraj. wzrastały w ostat 
Tnich latach dwóch w porównauiu z rokiem poprzedza 
jącym o około 2 miljony; przeciętnie zaś w ostatnich 
latach ośmiu wzrastały rozchody funduszu krajowego 
o 1,444.000 k. rocznie. Przecięcie to odnosi się do 
lat, w których Sejm starał się Dyć w swej gospodarce 

+. jak najoszczędniejszy m, a wzrost ten jest w bardzo 
przeważnej części wzrostem mechanicznym, mezależnym 
od woli Sejmu, a wynkaiącym z obowiązujących ustaw 
szkolnych i ustawy o leczeniu chorych ubogich. Jeżeli 
przeto przypuścimy, te  w następnych latach czterech 
wzrost dochodów będzie taki sam, to w chwili, gdy 
proponowana ustawa wejdzie w życie, będą nasze roz­
chody roczne wyższe od dzisiejszych o 7.500.000 k. 
a tem samem będziemy rozporządzali nie nowym do­
chodem 11,400.000, lecz z tego dochodu pozostawa 
łaby tylko część mała, bo r.ie zuptłrre 4,000.000, 
która nie byłaby już pochłonięta przez normalny, me­
chaniczny wzrost wydatków. Ohlleżenie to jednak na­
leży już dziś uznać za nazbyt optymistyczne, gdyż o- 
piera się nie na nadwyżce rozchodów z ostatnich lat 
dwóch, lecz na przecięciu z ostatnich lat ośmiu.

Jakież są najpilniejsze potrzeby kraju, które w do 
tycnczaso wych budżetach pokrycia nie znalazły, a któ­
rych uwzględnienie odkładaliśmy zawsze do chwili, 
gdy uzyskamy nowe źródła dochodu? A więc odpo 
wiednia i słuszna p o p r a w a  b y t u  n a u c z y c i e l i  
l u d o w y c h ,  piekąca sprawa b u d y n k ó w  s z k o l ­
n y c h ,  która jest nietylko potrzebą szkół, ale słuszną 
potrzebą i warunkiem materjalnego bytu nauczycieli; 
sprawa z a k ł a d u  d l a  o b ł ą k a n y c h  w zachodniej 
części Galicji i b u d o w a  n o w y c h  s z p i t a l i  a 
w związku z tem wzrost kosztów leczenia, postępują­
cy z elementarną siłą, wykonanie choćby tylko zapad­
łych uchwał w sprawach przemysłowych, wzmocnienie 
funduszu kolejowego, jeżeli wogóle o jakiejkolwiek 
akcji kraju w SDrawie kolei lokalnych ma być w przy­
szłości mowa, wzrost kosztów meijoracji gruntów, oto 
w najgłówniejszych zarysach przyszłe potrzeby kraju 
a już w tej chwili zaznaciyć należy, że pomimo no­
wego a tak wydatnego źródła dochodów, tylko przy

ciągrej przezorności i oszczędności kraj tym zadanion 
w pewnej mierze sprostać zdoła.

Myślą naszą przewodnią musi być przedewszyst- 
kiem r ó w n o w a g a  b u d ż e t o w a  nietylko na dziś, 
ale i na przyszłość, niezawisłość finansowa Sejmu," a 
tem samem polityczna jego siła. Przedłożywszy W. 
izbie w najogólniejszych zarysach szkic proponowanej 
ustawy, muszę z wdzięcznością, którą zapewne Wys. 
Izba podzieli, stwierdzić, że Wydział kraj. spotkał się 
podczas swych rokowań z zupełną życzliwością wszyst­
kich powołanych w tej mierze czynników. Bezpośre 
dniem następstwem projektowanej ustawy jest także, 
że Sejm będzie mógł aż do r. 1910 n i e a o h o r y  
swe pokrywać krótkotermincwemi pożyczkami, które 
spraci w chwili, gdy otrzyma resztę funduszu propi 
nacyjnego. Pod dniem 30. maja br. wystosował ce­
sarz do namiestnika kraju pismo odręczne, w którem 
ponawiając już Jane w r. 1897 zezwolenie, by ku 
uczczeniu 50 'etniego jubileuszu, urządzoną została ko 
sztem kraju na Wawelu rezydencja cesarska, * wyraził 
życzenie, aby odpowiednia część zamku przez.iaczona 
została na przechowanie pamiątek narodowych i zbio­
ru sztuki, a zarazem wyznaczyć raczył coroczną do­
tację jako udział w kosztach odnowienia zamku. Wy­
dział kraj. bezpośrednio po otrzymaniu zawiadomienia 
w piśmie odręcznem, wystosował na ręce namiestnika 
pismo dziękczynne, a dziś podaję do wiadomości Sej­
mu w oddzielnem sprawozdaniu tak pismo odięczue 
cesarza, jak i pismo dzięsczynne Wydziału kraj.

Biorąc asumpt z tego, wniósł marszałek trzykro­
tny okrzyk na cześć cesarza, pdczem poświęcił wspom­
nienie śp. Adamowi Skrzyńskiemu.

Ustęp m owy m arszałka o spożytkow aniu do­
chodów  spodziewanych po zniesieniu propinacji, 
na polepszenie doli nauczycieli ludowych spotkał 
się u posłów  ludowych ze szczerym poklaskiem .

Podczas SKłaaania przez m arszałka podzięko­
wania cesarzowi za oddanie części Wawelu na 
m uzeum  narodow ycn pamiatek, wszyscy posłow ie 
powstali ze swoich mi jsc. Siedzieli tylko niaru 
chom o Rusini, z v/yjątkiem p, O chrym owicza, któ­
ry sam  jeden brał udział w w iernopoddańczej m a­
nifestacji z  polskim i posłam i.

N astępnie zaorał g łos
namiestnik Potocki

i inówił, jak następuje f
U płynął rok  od czasu ostatnich posiedzeń i 

znow u Sejm zbiera się dla wspólnej pracy w porze 
odpow iedniej, aby m ódz budżet zawczasu uchw a­
lić i na czas dość długi, aby w<żne sprawy, k tóre 
Wydział kraj. przygotował, załatwić. Z ustaw uchwa. 
lonych roku przeszłego prawie wszystkie, a w ka­
żdym razie wszystkie ważniejsze otrzymawszy san 
keję cesarską, weszły w życie. R a d a  s z k o l n a  
k r a j .  zeDrała się 24. lipcu po raz pierwszy w no­
wym składzie i uchwaliła ula siebie regulam in. Pod 
względem n a d z o r u  s z k o l n e g o  w ypada za­
znaczyć pom yślny takt system izowania posady ins 
pektora szkolnego dia okięgu miejskiego lwow­
skiego. Ustanowienia drugiej posady inspektorskiej 
dla okręgu lwowskiego zamiejskiego, którego ins­
pektor nie rnoźe już sprostać zadaniu, przekracza­
jącem u siły jednego urzędnika, spodziew ać się na­
leży w bliskiej przyszłości, poczem  Reda szkolna 
kraj. starać się będzie, aby po  kolei i w innych 
okręgach, w których jednem u inspektorowi trudno 
jest podołać zbyt uciążliwej pracy w podobny sp o ­
sób  zaradzić złemu. Równocześnie starać się bę­
dzie Rada szkolna kraj. o  system izowanie posady 
inspektora dla nowego okręgu Zborowskiego, któ­
ry jej d„tąd  me posiadał. W obec rosnącego nieu­
stannie skutkiem przybytku szkół i klas zakresu 
pracy inspektorów  szkolnych krajowych, dąży też 
Rada szkolna kraj. do  w yjednania nowej posady 
i n s p e k t o r a - k r a j o w e g o  dla szkół ludow ycł. 
jakoteź stałej posady fachowego inspektora nauki 
gospodarstw a. Ważna spraw a przysporzenia szko 
łom  ludowym należytej i l o ś c i  n a u c z y c i e l i  
ukwalifikowanych napotyka na trudności fiuanso 
we. o ile chodzi o zakładanie nowych sem inarjów  
nauczycielskich. Jest jednak uzasadniona naazieia, 
że w najkrótszym  czasie ilość tych sem inarjów , 
których jest obecnie 11 męskich a 3 żeńskie, się 
pow ększy. Nowo przed 2 laty przybyłe semina- 
rjum  nauczycielska w Starym Sączu ro z w ia  się 
pom yślnie, a frekwencja w niem wzrasta. N iedo­
statkowi sem inariów  rządowych zaradza się po  czę­
ści pocieraniem  sem inaijów  prywatnych, po części 
urządzeniem kursów Drzygotowujących do  egzami- 
minu siły, pracujące dotąd bez kwalifikacji, której 
uzyskanie w ten sposób  znacznie się ułatwia. Od 
czasu zestawienia spraw ozdania, k tóre Sejmowi 
przedłożono, z o r g a n i z o w a n o  94 s z k ó ł  l u ­
d o w y c h .  Szkolnictwo ludowe rozwija się n o r­
m alnie i posięp pod rym względem widoczny w

napływ ie m łodzieży do szkół średnich. Ilość dzie­
ci uczęszczających na naukę codzienną w szkołach 
ludowych wzrosła w przybliżeniu o  7.000. Ilość 
nauczycieli ukwalifikowanych zwiększyła się o  280, 
bez kwalifikacji o  80,

Nie m aro starań dokłada się w sprawie sze­
rzenia u nauczycieli nauki praktycznej w zakresie 
sadownictwa i pszczelnictwa. Dzielnym środkiem  
okazały s,ę w tej mierze kursa dla nauczycieli 
urządzane w ubiegłym roku szkolnym w różnych 
stronach kraju. Z przyjem nością też stwierdzić 
mogę, że w przeważnej części okręgów  szkolnych 
znajdują się nauczyciele gorliwie oddani uprawianiu 
ogrodnictwa.

W bieżącym roku zaznaczył się znowu bar 
i z u  znaczny w zrost frekwencji w s z k o ł a c h  
ś r e d n i c h .  P r z y b y ł o  b o w i e m  2 009 
u c z n i ó w .  W zrost ten zaznacza się daleko sil­
niej w gimnazjach, niż w szkołach realnych, z 
tegorocznego przyrostu przypada bow ien  na gim­
nazja 95 proc., na szkoły realne tylko 5 proc. W 
roku bieżącym otw arto nowe gimnazja we Lw o­
wie (VII), w Mielcu i stosow nie do życzenia Sej 
mu w Stanisławowie (z językiem wykładowym 
ruskim), nadto utw orzono osobny oddział gimna 
zjum V., we Lwowie, gimnazjum IV. w Krakowie, 
gimnazjum h w Przemyślu i wyjednano utwórz : 
nie osobnego oddziału gimnazjum I. w/ T arnopolu. 
Dwa gimnazja (I. w Stanisławowie i L " Tarno 
polu) wrzosły tak znacznie, że liczba ich uczniów 
przekroczy j a  znaczme 1.000, — w najbliższym 
czasie więc trzeba będzie przystąpić do podzielenia 
tych gimnazjów. Na rok przyszły przygotow ano 
otwarcie gim nazjów w Sokalu i w Goi licach a 
potrzebne fundusze um ieszczono już w prel mina- 
rzu budżetu.

W ubiegłym roku szkolnym doprow adzono do 
skutku z m i a n ę  p l a n u  n a u k o w e g o  języka 
polskiego w szkołach średnich i zm ieniono in­
strukcję dia nauczycieli tego przedm iotu w tym 
kierunku, aby podnieść gram atyczne nauczanie w 
klasach niższych a naukę w klasach wyższych 
uwolnić od przesadnej liczby dat i szczegółów 
z historji iiteiatuiy. W ypracowano również nowy 
p l a n  n a u k i  j ę z y k a  n i e m i e c k i e g o  w 
klasach wyższych i instrukcję dla nauczycieli 
w tym kierunku, aby zapewnić młodzieży sto ­
sowanie do  życzeń, wyrażonych w zeszłorocznej 
debacie sejmowej nad szkołam i średnieini, więk­
szą popraw ność i biegłość w używaniu tego ję ­
zyka w mowie i piśmie. O ba te piany, za ­
twierdzone przez ministerstw o, weszły w życie 
z początkiem bieżącego roku szkolnego.

Ustawa o  wprowadzeniu drugiego języka k ra­
jowego w szkołach średnich jako przedm iotu o- 
howiązkowego uzyskała sankcję cesarską, a na tej 
podstawie w prow adzono obow iązkow ą naukę dru­
giego języka krajow ego w gimnazjum polskiem 
i now ootw artem  ruskiem w Stanisławowie, oraz 
w obu gimnazjach w Przemyślu od klasy pierw­
szej począwszy. Nie uważam za fakt pomyślny tak 
nadm ierny i nagły wzrost uczniów gimnazjalnych. 
Szkoły realne, zawodowe, instytuty rolnicze mają 
stosunkow o za m ało uczniów, a i z tych znaczna 
część pochodzi z poza granic Galicji, podczas gay 
gimnazja są przepełnione. Dosyć powiedzieć, że 
w ostatnich pięciu latach przyrost uczni szkół 
średnich wynosił o k ę ło  10000 Zachodzi obaw a, 
czy wszyscy znajdą zatrudnienie w kraju, nie m o­
gąc najczęściej z  pow odu niedostatecznej zna jo ­
mości innych języków szukać zajęcia poza 
Galicją.

Rok bieżący nie zaznaczvł się znaczniejszemi 
klęskami elem entarntm i. Kraj nasz, tasc ciężko 
dotknięty powodziami w roku 1903., posucha 
w' roku przeszłym, m ógł tego roku trochę odet­
chnąć Skutki przeszłorocznej posuchy dają '” 9 
jednak jeszcze ciągle dotkliwie odczuwać, gdyż 
ilość bydła dość znacznie się zm niejszyła a skut­
kiem tego ceny mięsa nispom iernie podskoczw./. 
Akcja zapom ogow a z pewnością złe o g ran iczy li 
nie m ogła jednak oczywiście zupełnie g °  u - 
chylić.

(Po rusku.)
Równolegle z tą akcją, jako jej uzupełnienie, 

rozdaw ałem  kierow nikom  starostw  subwencję na 
roboty publiczne celem dostarczenia ludności za- 
robKU. Ten sposób  subwencji uważam za najw łaś­
ciwszy, gdyż dostaje się ona w ręce rzeczywiście 
potrzebujących pom ocy, nie dem oralizuje ich i zo- 
stsiwia na przyszłość trwalsze korzyści. Przy ro z ­
dziale subwencji m .ędzy poszczególne powiaty s łu ­
żyły mi za podstawę daty pozbierane i w iadom o­
ści o  prawdziwe] potrzebie i niedostatku które się 
starałem  zebrać tak w drudze urzędowej, jak też 
i przez prywatne informacje.
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(To polsku.)
Nareszcie jak o  ostatni sposób  przyjścia z po ­

m ocą dla hodow ców  bydła przeznaczył rząa 
6,000.000 kg. soli bydlęcej, k tó ie bezpłatnie roz 
aziehłem  między poszczególne powiaty, Wiem, że 
w stosunku do całej ilość, bydła nie jest to  zna 
cz.ia ilość, ale uyl to  cały zasób soli bydlęcej 
którym  saliny w Wieliczce i Bocnni rozporządzać 
mogły- Mam nadzieję, że jeżeli nowe klęski na 
kraj nie spadną, złe skutki nieurodzaju p izeszłoro 
czn tgo  wnet będą zatarte. Będzie to  nowym do- 
w odtm , że dobrobyt kraju przecież się podnosi 
Mozę sobie nawet sami spraw y me zdajemy o p o ­
stępie. Ale proszę sobie przypomnieć, czem były 
wsie nasze tem u Jat 20 czy 30 i porów nać, jak 
wyglądają dzisiaj, proszę sobie przypom nieć, jaKa 
była upraw a roli, jaka jej cena, jaki poziom  wy­
kształcenia. Ludzie, którzy po dłuższym przeciągu 
czasu do Gaiicji wrócili, byli uderzeni postępem  na 
każdem polu. Prawda, że przy ogrom nym  wzroście 

* ludności wieiu nie m oże znaleść w kraju zarobku 
i pracy i mus; jej szukać poza granicam i kraju, 
nJemniej jednak śm iało twierdzić mogę, że dobro 
byt mianowicie włościaństwa naszego na og ó ł po ­
szedł dzięki Bogu znacznie w górę. Wiele jest 
jeszcze do  czynienia w tym kierunku, ale skon­
statow anie tego faktu pow inno nas napełniać o tu ­
chą i dodawać bodźca do dalszej pracy.

Z ogólnej stojącej mi do dyspozycji sum y 
funduszu zapom ogow ego przeznaczyć również mu 
siałem  liczne zasiłki dla miast, miasteczek i wsi 
dotkniętycn k l ę s k ą  p o ż a r u  W bieżącym roku 
ilość pożarów  była mniejszą i nieszczęścia n.e 
przynierały takich lozm iarów , jak przeszłego roku 
w Złoczowie, BrzesKu, lub Sokołow ie. 1 tak jed­
nakow oż za wiele dom ostw  i zabudow ań poszło  
z dymem. Na tern polu popraw a jest możliwa 
i jest konieczna.

Do granic naszego kiaju zapukał tego roku 
groźny g o ś ć : c h o l e r a  a z j a t y c k a .  Zanim

tych miast, dla których Dropinacja jest poważnem  
źródłem  dochodu, zawczasu wieazieć, jak się dla 
nich stosunki po r. 1910 ukształtują. Sejm będzie 
m iał sposobność uchwalić, jaką kwotę i w jakim 
stosunku dla tych miast przeznaczy, a nie wątpię 
ani cnwili, że w należytem ziozum ieniu ważności 
zadania m iast dla rozwoju społeczeństw a z pew­
nością w słusznej mierze uwzględni ich potrzeby 
Niech mi wolno będzie również rzucić tutaj myśl, 
c-^yby nie było wskazanem  oddać do dyspozycji 
Wydziału kraj. pewną stałą roczną kwotę celem 
przychodzenia z pom ocą tym wszystkim m iastom , 
k tóre będą chciały przeprowadzić jednorazow e 
większe roboty  inwestycyjne, a przedewszystkiem 
asanacyjne.

Podniesienie dochodów  nie będzie z pew no­
ścią tak znaczne, aby starczyło na wszystkie p o ­
trzeby, mniej lub wiecej pilne, ale zdaje mi się, ze 
nadejdzie w każdym razie m ożliwość zastanow ie­
nia się nad dalszą regulacją płac nauczycieli ludc 
wych, k tóra to  spraw a była zawsze gorącem  ży­
czeniem Sejmu. I n t e r p e l a c j e  wniesione prze­
szłego roku Dyły przedm iotem  wyczerpujących ba­
dań. S k o io  zaś w ostainiej sesji Se,m  nie został 
zamknięty, a tylko- odioczony, będzie kom isarz 
rządowy m iał sposobność na nie odpowiedzieć 
Życząc pracom  panów  najlepszego powodzenia, 
nJ potrzebuję chyba zapewniać panów, że z mo 
jej strony  będę zawsze gotów  poprzeć uchwały i 
dążenia Sejmu.

Urlopy.
Po przem ówieniach wstępnych, wyliczył m ar­

szałek całą litanję posłów , żądających krótszego 
ub dłuższego urlopu. Sejm zgodził się na un o p  

dla pp. M ichałowskiego, Łazarskiego, hr. G ołu 
cnowskiego, W. Dzieduszyckiego, dra Piętaka, Winc. 
<raińsk.ego, Kolischera i dra Jabłońskiego.

najlepszym
sierpnia skonstatow ano w powiecie mielec! 
paaK* cnoiery azjatyckiej, zaraza zostsja  w

Sprawy karne.
Rozmaite sądy galicyjskie zażądały wydania 

jp . W łodka Zdzisiawa obszarnika z Bocneńskiego 
? pobicie ks. Szpondra, dra Schaizla i dra Maissa 
a obrazę czci.

P. M a i s s zabrawszy w swojej sprawie głos, 
iświadczył, że sąd powiatowy w Podgórzu zażądał 
ego wydania za obrazę czci radcy sądow ego z 
ochni p. Józefa Barona. Mówca sta ra ł się przez 

całe życie dobrze prowadzić i nikogo nie obrażać 
CG t o s : przyszła kreska na Matyska !) ale złość 
ludzka nie ma granic. Wobec iego żąda p. Maiss, 
aby sprawę tę jak najprędzej Sejm załatwił i wy­
dał • go sądowi, dla przeprow adzenia dowodu 

r prawdy.
krótkim  czasie opanow ana i zupełnie stłum iona. 
Sądzę, że w bieżącym roku nie grozi już wielkie 
niebezpieczeństwo, ale musimy być przygotowani 
na to, że to  niebezpieczeństwo z przyszłą w iosną 
będzie praw dopodobnie groźniejsze.

Cholera, to  gość zam orski, który nas tylko 
od  czasu do czasu odwiedza, m am y niestety inne­
go stałego gościa, w zachodnich krajach niezna­
nego, to  t y f u s  p l a m i s t y .  S ta d łem  się przez 
ścisłe desinfekcje, palenie pozostałych rzeczy, od 
osobnienie i bezpłatne żywienie chorych ograni­
czyć i w ykpić źródła zarezKU tej choroby, ale choć 
poważne kwoty na ten cel wydane zostały, nie m o ­
gę powiedzieć, aby osiągnięto dotychczas całkiem 
zadowalające rezuitaty.

Prace koło  r e g u l a c j i  r z e k  są w pełnym 
toku. Tego roku utw orzono kierownictwa budowy 
w Krakowie, z ekspozyturam i w Szczucinie i T ar­
nobrzegu, kierownictwo dla regulacji Skawy w Wa 
u Jwicach, dla rtguiacji W isłoka w Rzeszow-e, dla 
Swicy w Bolechowie, dla Dunajca w Tarnow ie i 
eKspozytura regulacji Dniestru w Zaleszczykach. 
To też tundusze na ten rok  przeznaczone będą w 
zapełności przerobione.

Na ważniejszą kwestją, k tóra na tej sesji przyj­
dzie pod obrady Sejmu, jest spraw a sanacji finan­
sów  krajowych. Będę uważał za bardzo dla kraju 
pom yślny fakt przedewszystkiem, że ta  spraw a bę­
dzie załatw ioną, a następnie, że już w tym roku 
postanow ienie zapadnie, jakkolwiek odnośna usta­
wa dopiero  w roku 1910 m a wejść w życie, l i ­
s t  a n i e p r a w a  p r o p i n a c j i  wywołać bo 
wiem musi przełom  w stosunkach handlow ych i 
ekonom icznych kraju i konieczną jest rzeczą, aby 
wchodzące w grę czynniki już parę lat naprzód 
m ogły dokładnie wieazieć, jak się stosunki po r. 
1910 ukształtują i odpow iednio się zawczasu na to  
przygotow ały. Również nie jest obojętnem  i dla

Wszystkie te żądania sadów  odesłano do ko 
misji prawniczej.

Wiernopoddańcza manifestacja.
Hr. S t a n i s ł a w  T a r n o w s k i  zgłosiłw nio- 

sek nagły w sprawie podziękow ania cesauow i za 
jego stanowiSKO w kwestji oddania Wawelu na 
rzecz kraju. W niosek ten podpisany był przez bar 
dzo wielką liczbę posłów .

Po krótkiem  uzasadnieniu nagłości przez w nio­
skodawcę, zabrał głos imieniem posłów  ruskich 
poseł O l e ś n i c k i  i złożył następujące oświad­
czenie :

„Ustęp pisma cesarskiego z 30. maja 1905, w 
którym powiedziano, ze urządzenie rezydencji cesar 
skiej na Wawelu jest spełnieniem życzenia kraiu, opie 
ra się oczywiście na mylnych informacjach i my ze 
stanowiska ruskiego narodu w Galicji, stanowiącego 
połowę ludności tego kraju, musimy przeciwstawić 
rzeczonemu ustępowi zupełnie odmienny stan rzeczy.

,.Rusk! naróa nie miałby nic przeciw urządzeniu 
rezydencji cesarza Austrji na ziemi polskiej i w dawnej 
polskiej stolicy, gdyby z tym faktem nie łączyły się 
konsekwencje pohtyczne, dotyczące także wschodniej 
Galicji, — a więc ziemi od w iek ó w  ruskiej, na której 
ruski naród chce i ma prawo być także gospodarzem.

„Skoro zaś dc powyższego faktu, cały ogół pol­
ski jawnie i głośno przywiązuje daleko sięgające poli­
tyczne konsekwencje, odnoszące się do całej a więc 
także wschodniej Galicji, skoro widzi w nim oficjalne 
uznanie polskich pretensji do całego kraju i ważny 
krok do realizacji ideału polskich polityków w kierun­
ku wyłączę u a naszego kraju z dotychczasowego jego 
prawno państwowego związku z Anstrją i zupełne pod 
danie kraju pod polską administracię, skoro w końcu 
spełnienie tego polsk:ego ideału ma być dokonane 
przy udziale znacznych funduszów krajowych, otóż i 
ruskiego narodu —

„My -uscy posłow.e, j'ako reprezentanci narodu, 
który pamięta dobrze swoją 500-Ietnią dolę pod pano 
v.amem p* Iskiem i widz5 i czuje swoje ujarzmienie 
pod polskim rządem w współczesnej Austrji, stojąc na 
podstawie histerycznego taktu, że wschndn.a :zęśr Ga­
licji przeszła niegdyś pod jjolskie panowanie drogą za­
boru, a przy pierwszym podziale Polski dostav« się 
pod panowanie Austrji, jako dziedzictwo korony w i­
gierskiej, więc z zupełnie osobnego tytułu niż Galicja 
zachodnia i do dzisiejszego dnia tworzy oddzielną ca­
łość narodnwą, zastrzegamy się przedewszystkiem 
przeciw nadawaniu faktowi restauracji wawelskiego 
żwirku powyż zaznaczonego prawno-politycznego cha­
rakteru i znaczenia,— protestujemy przeciw sankcjono­
waniu tym faktem pretensji polskiego narodu do 
wschodniej Galicji i jak również przeciw użyciu na cel 
restauracji, ruskiego grosza podatkowego i oświadcza­
my, że wszelkie enuncjacje i demonstracje wychodzące 
1 ij sprawne z tej Izby, nie mogą mieć charakteru 
deklaracji Sejmu galicyjskiego, a chyba posłów jednej 
tylko narodowości“.

Nagłość wniosku uchwalono
Porządek dzienny.

W pospiesznem  tem pie o aesła ł następnie 
,pjm 36 przedrczeri Wydziału krajow ego w ró ­

żnych spraw ach do poszczególnych komisji.
Pożar HarKlowy.

W niosek nagły p . B e d n a r s k i e g o  dom a- 
gający się 30.000 k. zapom ogi dla pogorzelców 
gminy Hai kłowa odesłano  do komisji budżetowej.

Reforma wyborcza.
Przy końcu posiedzenia zabrał g łos p. S t a -  

p i ń s k i  z apelem  do m arszałka, ażeby referat 
komisji administracyjnej z wnioski- p. Garapicha 
dotyczący reform; wyborczej, um ieścił na jednem  
z najbliższych posiedzeń. Komisja administracyjna 
krótko załatw iła się z wnioskam i o reform ę wy­
borczą, orzechoaząc nad nimi do porządku dzien­
nego Mówca jednak m a przekonanie, że wobec 
ostatnich wypadków Sejm zmodvfikuje zdanie ko­
misji administracyjnej.

Do tej prośoy przyłączył się także p. O l e ­
ś n i c k i  zaznaczając, że kwestja refoTmy w ybor­
czej jest dia narodi ruskiego najważniejszą.

M arszałek B a d e n i oświadcza, że wniosek 
komisji adrmnistr. przyjdzie pod obrady jeszcze w 
ciąga bieżącego nresiącą,

Na tern posiedzenie zam knięto. Nnstę.pne dziś 
o  godzinie l i  rano

Es m . - j
Gę w sposób następu-ący:

„Na wieczną rzeczy pamiątkę zapisać należ; na­
zwiska posłów, wyo.anych do parlamentu p o d  
s z t a n d a r e m  d e m o k r a c j i ,  p r z e d s t a w  i c i e ­
l i  m i a s t  i p i ą t e j  k u r ]  i, a w i ę c  s z e r o k i c h  
m a s  l u d u ,  pokrzywazonych zarówno w oraynacji 
wyborczej dc Sejmu, jak do parlamentu. Posłowie ci, 
zamiast w a l c z y ć  o p r a w a  t y c h  s f e r ,  k t ó ­
r e  f a k t y c z n i e  r e p r e z e n t u j ą ,  oddali swoie 
głosy za odłożeniem wymiaru tych praw ad calendas 
graeeas, czyli krótko mówiąc, za ich zaprze łaszcze­
niem. Posłami tymi byli: By k ,  G ł ą b i ń s k i ,  G r e k ,  
J a b ł o ń s k i ,  K o l i s c h e r ,  K r ó l i k o w s k i ,  M a ­
ł a c h o w s k i ,  M e r u n o w i c z ,  P o t o c z e k ,  Se i n -  
f e l d ,  S z a j e r  i W u j t y g a .  Oddali oni, jak wia­
domo, w parlamencie swoje głosy orzeciw nagłości 
wniosków o powszechne głosowanie, soliaaryzując się 
ściśle z opinją konserwatywnej większości Koła pol­
skiego.

Wobec tego trudno uwierzyć, aby ta sama kon­
serwatywna większość, która, do spółki z „demokra­
tami" co dopiero wymienionymi, w parlamencie ubiła 
powszechne głosowanie, zajęła przychylniejsze stano­
wisko w sprawie sejmowej ordynacji wyborczej".

We Lwowie
—  N a p o m n ik  Marjl B a r tu só w n y  złożyła 

pani Jadwiga Weissenwolff z Ruskiej wsi 10 kor. na 
ręce sKarbniczki komitetu p. Heleny Dybowskiej.

— Posiedzenie Rady miejskie] odbędzie się  
jutro. Na porządku dzienn> m mięazy innemi: Kreowa-

Medal złoty  
na wystawie 
w  Buczaczu 

z r. 1905

J u l j & n  M o l i k
orzedtem Fr. Mrozuitki 

we Lwewle, ul. SoMefcklego 1. 7

pole ta  w szelkie oatunki

FUTER
Futra do podróży- paleto ty  męsl-ie i Saki uamskie podług najnowszych 
fasonów, Poieryny, Żakiety, Kołnierze, Bohó, Zarękawki, C zapeczki 
d&mekie, Kołpaki, Czapki męskie. Skóry we ws: ystkieb gatunkach po­
jedyncza i \urtownie, ora. Wierzchy gotowe do cut#r m^sk.ch jako też 
damskich. M a te r ie  n a j n r a r .ie  n a  z l i r z e b y  w n a jw ię k sz y m  

: n y fe e r s e . C eny b m i i r k t n e n i  s t a ł e .



KURJER LWOWSKI z dnia 11. Października 1905.

nie IV. i V. klasy w szkole Św. Anny (ciąg dulszy 
debaty), Podział Rady m. na kom.sje, Regulamin dla 
stróżów. P.ojent przepisów dotyczących porządku i 
czystości. Wydzierżawienie folwarku w Błotni. Dziesięć* 
rekursów budowniczych. Sprawa kongresu dla zwalcza­
nia gruźlicy. Oddanie w przedsiębiurstwo kuc a koni 
miejskich. Sprzedaż leśniczówki w błotni. Odaanie 
w przedsiębiorstwo dostawy karmy dla Koni. Restaura­
cja porr.nitca Grottgera. Sprawa spółki szewców „Kraj“. 
Urządzenie bufetu w ratuszu. Organizacja 2 nowych 
posad nauczycielskich rei. rz. kat. Nadanie nazw no 
wym ulicom.

— Dar dla gaierji miejskiej. Przed wczoraj 
szem posiedzeniem sejmuwem wręczył artysta malarz 
p. Włodzimierz Nałęcz prezydentowi m. p. Michalskie­
mu pismo, w którem oświadcza, że pragnie goiąco 
widzieć rozwój miejs. galerii sztuki i chce się przyczy­
nić w miarę sił i możności do jak najrychlejszego jej 
rozkwitu w ten sposób, że składa w ofierze gminie 
m. Lwowa duży swój obiaz muzealnych rozmiarów. 
Obraz ten ma ty tu ł: „Mogiły haremu" (2 m. 45 cm. 
X  lm . 40 cm,, wartości 2.000 k.).

— Komitet rozbojów wyborczych. „Gazeta 
Naród “ donosi: „Wczoraj pizedpołudniem odbył się 
we Lwowie na wezwanie komisji wykonawcze-! centr. 
komitetu wyborczego zjazd delegatów: okręgów stani 
sławowskiego, buczackiego, rohatyńskiego, pndhajc 
ckiego i tłumackiego w sprawie ustalenia kandydatury 
na posła do Rady państwa z V. kur ji. Zebraniu prze­
wodniczył prezes centr. komitetu p. Tadeusz Cieńskr, 
Wysłuchano opinji delegatów i przeprowadzono ay 
skusję, poczem delegaci poszczególnych powiatów 
zgodzili się z wnioskiem p. Gołaszewskiego, który 
imieniem komitetu pow. stanisławowskiego przedsta 
wił kandydaturę p. Hieronima Wierzbowskiego, radcy 
i naczelnika sądu pow. w Haliczu. Komisja wykona 
wcza centr. komitetu przedłoży ten wynik obrad peł­
nemu centralnemu komitetowi, który się zbierze około 
20. października."

— Z politechniki Ogłoszono konkurs, celem 
obsadzenia posady asystenta przy katedrze teorji ma 
szyn. Pensja wynosi 1.400 k. Posada nadaną zostanie 
na czas od 1. listopada 1905 do końca października 
1907. Podania wnosić należy do 13. bm. (To termin 
bardzo krótki).

— Kamień węgielny. Uroczystość poświęcenia 
kamienia węgielnego kościoła św. Elżbiety odbędzie 
Się w niedzielę faJ bm., a w razie ulewnego deszczu 
w następną niedzielę 22. października br.

Jowy sklep. Pp. K. Stacniewicz i Kozakie 
wicz otworzyli we Lwowie pizy ul. Aicademickiej 1. 4 
elegancki handel konfekcji damskiej i przyborów do 
krawieczyzny. {■

— O p am ięta?  Się... Rolnik ze Świeża, w pow. 
przemyślańskim Ignacy Potaszyński, rozpoczął oneg 
daj poszukiwać swego syna Dominika, liczącego lat 
17, który opuścił dom rodzicielski jeszcze przed 5 
miesiącami. O interwencję w poszukiwaniu zaapelował 
do lwowskiej policji.

— Wyskoczy* z wagonu. Konduktor kolei 
Tomasz Bełtowski przedłożył onegdaj policji legity­
mację dla robotników, opiewającą na nazwisko Win­
centy Konik i opowiedział taką historję; W drodze 
z Barszczowic do Podzamcza markując bilety, zauwa 
żył Bełtowski u jednego z robotników fałszywą le­
gitymację, którą zakwestionował, przyczem zapowie 
dział owemu robotnikowi, że zapłaci karę 6 koron. 
Gdy konduktoi poszedł dalej bilety markować, robo­
tnik ów z obawy przed karą, wyskoczył z pociągu 
w czasie jazdy na terytorjum Zniesienia i uciekł. Pó­
źniej dowiedział się konduktor, że odważny ten oby­
watel nazywa się Stanisław Marciniak, mieszka w Bar- 
szczowicach, a zatrudniony jest przy buoowie u jedne­
go z lwowskich budowniczych.

— Kradzieże. Kelnerowi mleczarni przy ulicy 
Akademickiej 1. 24 Rud. Fedorowiczowi skradziono w 
nocy z kieszeni marynarki, leżącej na łóżku, na któ 
rem spał, gotówkę 90 kor. Jak się później okazało, 
K-adzieży dopuścił się chłopak z mleczarni 17 letni 
Józef Kurcek, który razem z Fedorowiczem spał. Pie

niądze, których zamierzał Kurcek użyć na wyjazd do 
Ameryki, schował Kurcek za taoliczkę wiszącą na ścia­
nie w mleczarni, gdzie je znaleziono i oddano właści­
cielowi. Kurcek zamiast do Ameryki, powędrował do 
kozy... — Bawiącemu z całą rodziną w bożnicy k ra  
elowi Schnapikowi, sKlepikarzowi, zam. przy ui Mi 
ckiewicza 1. 18, otworzył onegdaj przedpoł, jakiś zło 
dziej mieszkanie, porozrzucał sprzęty i pościel, a zna 
lazłszy około 50 koron, zabrał pieniądze i odszedł.— 
Taka sama niespodzianka spotkała Mosesa Feinera, 
majstra szewskiego. Onegdaj, gdy on zajęty był mo­
dlitwą w bożnicy, szafkę jego zawiei ającą jadło i na­
pitek, a stojącą, w/ sieni realności orzy ul. Boimów 1. 
11 rozbili wyrostki Ludw. Malik i Franc. Janiszewski. 
Kury pieczone, mięso wołowe, pieczywo i wódkę za­
orali złodzieje i zrobili sobie „bal". Obu aresztowano, 
ale jadło... jak kamień w wodą przepadło, odebrano 
tylko Malikowi flaszką z małą ilością wódki.

— Czyj rower? U niejakiego Jakćba Igra za­
kwestionowano rower o kołach zewnątrz czarnych, we­
wnątrz z czerwoną opaską, marki „Regent". Ponieważ 
rower ten pochodzi z kradzieży a pozostaje w maga­
zynie sądu powiat, w Jarosławiu, gdzie go zakwestio­
nowano, wymieniony sąd za pośrednictwem lwowskiej 
policji szuka właściciela

— Ze Stowarzyszeń.
W K o 1 e im . T. K o ś c i u s z k i T. S. L (u!* 

Ossolińskich 1. 10. I. p )  o g. 7. wieczorem odbędzie 
s:ę we środę, 11. bm. nadzw. walne zgrom. Na po 
rządku dziennym : Rezygnacja i w ybór: zastępcy prze 
wodniczącego, skarbnika i jego zastępcy; Związek 
okręgowy. W razie braku kompletu odbędzie się o 
godz. %  8 wiecz. drugie walne zgromadzenie bez 
względu na komplet.

S t o w a r z y s z e n i e  wzaj. pomocy kupców i 
i młodzieży handl. zwełało naozw. walne zgromadze­
nie na jutro 12. bm. o godz. j 29 wieczorem, w lo 
kalu własnym, z następującym programem obrad . 
Wnioski w sprawie odpoczynku niedzielnego. Sprawi 
wyborów do komisji podatku zarobkowego. Spraw, 
wyborow do Izby handlowo przemysłowej.

W a l n e  z g r o m a d z e n i e  c z ł o n k ó w  od 
działu lwov'skiego T o w a r z y s t w a  u r z ę d n i  
k ó w  a s e k u r a c y j n y c h  we Wiedniu, odbyło się 
we I wowie. Po referatach o „organizacji urzędników 
prywatnych" wygłoszonych przez pp. S Bala i [ 
Kuźmycza, oraz o „położeniu urzędników asekuracyj 
nych", przez pp. Eroczyncza i Schwarza z Wiednia, 
uchwalono na wniosea p. Kuźmycza rezolucję, ii o c ie ­
ni na zgromadzeniu urzędnicy asekuracyjni solidaryzują 
s>e z dążeniami Towarzystwa urzędników asekuracyj­
nych we Wiedniu i przystępują do założonej we 
Lwowie grupy miejscowej. Następnie przystąpiono do 
wyboru ośmiu członków wydziału i trzech członków 
komisji kontrolującej. Na posiedzeniu wydziału, ukon­
stytuował się tenże następująco: pp J. Kuźmycz prze­
moc., M. Raber zast., J. Brauner sekr., Pak zast., S. 
Herschthal skarbn., Janelli zast., M. Ceist i S. Rauch- 
berger. Do komisji kontrolującej weszli pp. L. Dem­
biński, J. Jaremkiewcz i ri. Lifschiitz.

Z Krakowa.
§ Wiadomości krakowskie. Zecerzy drukarni 

„Głosu Narodu" zarzucając zarządowi, że nie zacho 
wuje taryfy, opuśi. li pracę. Przyczyną ma być użycie 
do składania „Głosu Narodu" maszyn zecerskich, a 
taki* agitacja zewnątrz. Do ukończenia strajku „Głos 
Narodu" ukazywać się będzie w zmiejszonej obję­
tości.

Stanisław Wyspiański ciężko zaniemógł.
Sąd karny skazał djurnistę Józefa Skwarka przy 

uwzględnieniu okoliczności łagodzących na 3  miesiące 
wi^z.enia za to, że w czerwcu br. napadł w biurze 
radcę sadowego Chrząszczyńakiego, zelżył go i pobił 
ciężko. Oskarżony przyjął wyrok.

§ W procesie Angeiusa przesłuchiwano wczo­
raj świadka Wawrzyńca Jak tsa na fakt oskarżeniem 
objęty, że Angelus namawiał go do fałszywych zeznań 
w sądzie. Jakus zaprzecza, jakoby Angelus skłonił go do 
owych fałszywych zeznań, wobec tego prokurator pań 
stwa posu,#ił wniosek o natychmiastowe aresztowanie 
świadka. Trybunał uchwalił spisać ze świadkiem pro 
tukół odstąpić ten protokół sędziemu śledczemu. 
Wczoraj skończono przesłuchiwanie świadków. Obroń 
cy postawili szeieg wniosków w interesie swoich 
klientów.

Ifa prowincji.
Walka z drożyzną mięsa. Z Tarnowa piszą: 
5. bm otwarto jatki miejskie przy ul. largo

wej na t. z w. Haberówce. Zaraz w p-erwszym dniu 
sprzedano 40C kg. mięsa wołowego. Ceny są nisKie. 
Za kilogram wołowiny przedniej płaci się 1 k. 4 gr., 
tylnej 1 k. 24 gr., polędwicy 2 k Mięso koszerne jest 
droższe. Wybuchł też na tern tle zatarg między pew­
nym odłamem społeczeństwa żydowskiego, a jego 
przedstawicielami w radzie miejskiej, który na zewnątrz 
objawił się następującemi odezwami hebrajsko poiskie- 
mi, rozrzuconemi po człem mieście: „Ostrzeżenie dla 
izraelitów! Magistrat m. Tarnowa rozlepił po murach 
miasta afisze, którymi oznajmił, iż sprzedawać będzie 
w jatkach miejskich koszerna polędwicę. Zwracamy 
zatem uwagę naszych współwyznawców, że polędwica 
jest niekoszema i że umieszczenie tego wyrazu pod 
rubryką „koszerne" polega prawdopodobnie na omyłce. 
Zarazem wyrażamy podziękowanie magistratowi za do­
starczenie czyści tutesszej ludności taniego mięsa t. j. 
po 1 k. 4 gr. za kilogram, przyczem jednak wyraża­
my także słowa oburzenia naszym radnym izraelickim, 
za ustanowienie ceny mięsa koszernego po 1 k. 32 gr., 
za kilogram, podczas gdy rzeczywista różnica ceny 
mięsa koszernego od trefnego jest co najwyżej 2 gr. 
więcej na kilogramie. Stanowisko zajęte przez naszych 
radnych izraebr.kich w tej sprawie zapamiętamy sobie 
dobrze. Podpisano „obywatele żydowscy".

§  Ze Siiryja donoszą, że w procesie górników 
borysławskich, oskarżonych o podpalenie kopaiń na­
ftowych, pomimo wyoku uwalniającego wszystkich 
podsądnych — zatrzymano na skutek zażalenia niewa­
żności zgłoszonego przez prokuratora w więzieniu 
śledczem, w którem przebywają od roku.

fS Z  Nowego Sącza donoszą, że odeprat so­
bie tam życie brat właściciela drukarni Feliks Pisz.

^  Aresztowanie fałszerza m onet. W Kroś­
cienku pod Chyro»em aresztowauo w tych dniach han­
dlarza drzewem Dawida Sterna pod zarzutem współ­
udziału w zbrodni fałszerstwa banknotów 50 Korono­
wych

§
W dniu

dzielnic zakordonowyeb.
Z Radomia donoszą: W  poniedziałek, na 

przechodzącego ulicą jpficera rzucono bombę. Zama­
chu dokonał gimnazjalista Zborowski, który po rzuce­
niu bomby próbował uciec; ścigany przez policję za­
strzelił policjanta, a następnie sam odebrał sobie 
życie.

~  Z Warszawy donoszą: Do szkół prywatnych 
Dez praw, wieloklasowych, w sobotę już zapanował 
gromadny napływ kandydatów. Młodzież przedstawia­
jąca dowody gJmnazjalne, jest przyjmowana do klas 
właściwych bez egzaminów.

Ś. p. Edward Lojko, zmarły w roku 1900, zapi­
sał sumę 20.000 rubli na rzecz przyszłego uniwersy­
tetu dla kobiet i dom swój przy ul. AleKsandrja, który 
do śmierci testatora powinien przejść w zawiadywanie 
magistratu do czasu utworzenia rady miejskiej. Powyż­
sze testamenty zostały zaskarżone przez siostrzenicę 
testatora, p. Zofję Wyszyńską, domagającą się uznania 
icn za nieważne. Sąd okręgowy atoli skargę p. W. 
odrzucił.

Warszawska ajencja telegraficzna donosi: Według 
obiegających po mieście pogłosek we czwartek wy­
buchł w cytadeli bunt politycznych przestępców, z tego 
powodu władza więzienna nie dopuściła w dniu przy­
jęć żon i matek uwięzionych, które przyszły z jadłem. 
Szczegółów buntu brak. Z powodu przepełnienia cy­
tadeli władza więzienna w drodze administracyjnej po­
stanowiła zesłać część przestępców politycznych 
do wewnętrznych odległych gubernij carstwa. W tych 
dniach kilkudziesięciu uwięzionych przewieziono do 
aresztu w ratuszu, stąd w nadchodzący czwar­
tek będą etapami wyprawieni z Warszawy. Jedenastu 
z nich, a pomiędzy nimi słuchacz nadzwyczajny prawa 
na uniwersytecie Jagiellońskim, Bronisław horodyński, 
zostali zesłani uo Wiatki.

Rozmaitości.
X  Józef Hoffman, krakowianin znakomity pia­

nista, zaręczył się, jak donoszą z Nowego Jorku, z 
rozwódką miliardera amerykańskiego, Jerzego Peabody.

WEGIEL KA
Koks, BryKiety,
n a j l e p s z e j  jakości

P I E R W S Z A  G A L I C Y J S K A

poleca Spółka importu węgla kamiennego
- we Lwowie, ulica Sykstuska 1. 25.
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X  Z Petersburga ao.ioszą, że Witre zamiano­
wanym zostanie wkrótce ministrem spraw werm. i i t  
otrzymać on *ia władzę dyktatorską.

X  Z Tyflisu donoszą, że skutkiem rzucenia bom­
by koło mostu „Wiary* i hotelu O r i e n t ,  gdzie mie­
szka ks. Ludwik . Bonaparte —  pałac wicekróla po 
części zniszczony i wiele osób zginęło. Bomba rzuco­
na koło opery zabiła 18 osób

X  P o z j r  w fabryce wyrobów gumowych w Har 
bu^gu, zdołano w sobotę po wielkich wysiłkach ugi 
sić. Szkoda wynosi dva miljony marek

X  Z Odessy donoszą: Zgromadzenie profeso­
rów i studentów uchwaliło domagać sie dopuszczenia 
napowrót do wykładów docentów uniwersytetu, któ­
rych popnediiio usunięto za ich przekonania. Rektor 
poczynił starania, aby pozwolono na przyjmowan.e do 
uniwersytetu wszystkich zgłaszających się żydów. Ko- 
legjum profesorów wbrew ministrowi oświaty posta­
nowiło przyjąć z powrotem do uniwersytetu studen­
tów, wykluczonych poprzednio.

O fk łM sl 8.
* M ianow ania . K.erownik ministerstwa oświaty 

zamianował dyrektora seminarjum nauczycielskiego 
w Krośnie Szymona Matusiaka okręgowym inspekto­

rem  szkolnym, miejskiego okręgu szkolnego.
* Z m arli. W Krakowie Juljusz Marcoin, uczestnik 

walk narodowych w latach 1848 i 1863 emeryt in 
spektor Tow. Wzaj. Ubezp. w 80 roku.

W dodatku do „Kurjera Lwowskiego* za
m ieś’ihśmy artykuły p t . : „Uposażenie wyźszycn za­
kładów naukowych w Galicji i na Bukowinie", „Ze 
zjazdu delegatów sokoiicn*. Sprawy krajowe (zniesie­
n ie  szarwarkćw). Rozmaitości. W odcinku dokończenie 
powieści Conan Doyiego p t . : „Po powrocie Holmesa 
z Tybetu".

(Doniesienia prywatne).

Z. d u s z ę  a . p . T er" li z  G o ła s z e w s k ic h  
J lr o b .c k ie j  odprawioną będzie w środę dnia 11. bm. 
o  g Jz. 10 rano msza żałobna w kościem 00. Bernar­
dynów.

W y c ie c z k a  t s w a r * j - s k a  na nową linję kolejo 
\vą Lwów Sambor Użok zapowiada się świetnie. Szczegól­
ne zainteresowanie onczuwt >. się daje pomiędzy młodzieżą 
szkolną, której kom.te. obowiązał się oddać do dyspozycji 
.sobne wagony, jeżeli pojadą w większych grupach i pod 
nadzorem profesorów. Zgłosz ml a, o ile jeszcze miejsc 
starczy, przyjmuje biu^o miastowe sprzedaży biletów ko- 
-Jjowych p. Sokołowskiego (pasaż Hausmana). Komitet 
prosi nas o zanotowanie, że ze względu na większą ilość 
osób, biorących udsial w wycieczce oowinno sie ja k  naj 
rf.ęcej osób zaopatrzyć w żywność na cały dzień, aby 

ty lko  uniknąć większych wydatków, ale nadto nie b jć  na 
raż mym na j w em u a lny brak, na wypadek, gdyby restau ­
ra c ja  w S .a ikach  nii mogła dostarczyć odpowiedniej ilo- 
ŚGi gorących potraw. Pociąg wycieczkowy wyjedzie w nie 
dzii >ę dnia 15., ewentualnie 22. bm około* godz. 6 rano. 
Blizsze szczegóły doniosą afisze w ostatnich dniach przed 
wyjazdem.

Literatura i sztuka.
Repertuar teatru miejskiego
Dzis „Cyganeria*, opera w 4 aktach G. Pucci­

niego. Występ pp. Karialównej, Grąoczewskiego i Je- 
romina.

We czwartek po raz trzeci „Macierzyństwo", dra­
mat R. Bracco.

W p ątek „Faust", opera Gounoda. Występ pni 
sóoe Nesleai Mingarai, Drzewieckiego, Grąbczewskiego 
i Jeromina.

(X)  Opera. W HC*vaIerii“ i „ P a c a c h "  dał nam 
się poznać nowy personal opery w dalszym swym 
c ^ g u : a więc p. Drzewiecki jako Turiddu i Canio, p. 
Grąbczewski jano Silvio, panna Kaftalowna jako Nedda. 
ranna t,oe de Mesleda-Mingardi jako Santuzza, Co- 
lignon-Szymańska jako Lola. Inni — nasi dawni zaa- 
jomi — uzupełniali tę całość: p. Kasprowiczowa, oraz 
p. Szymański i Malawski.

Po raz pierwszy słyszeliśmy p. Zoe de Nesledę- 
Mingardi. Ma ona głos donośny i może nawet pełny, 
ale tremoluje i wysokich tonów nie dociąga. A po­
nieważ obok tego śpiewu, gra nie osobliwie, przeto 
ogólne wrażenie jej występu Dyło ujemne; dość po 
wiedzieć, że po efektownym duecie, żadna ręka nie 
ruszyła się do oklasku. Lepiej przedstawiła się debiu- 
tantka p. Szymańska, która ma głos sympatyczny i o 
ile można z tai marę partyjki wnosić używa go popraw­
niej. Panna Raftalówna (Neddal wyglądała bardzo ła ­
dnie, a jakkolwiek nie śpiewa bez zarzutu, to jednak 
pc Sant-zzy niedzielnej, musiała się wydać korzystnie, 
bo przecież nie tremoluje w tym stopniu, intonuje czy 
ściej i m ewa niekiedy ustępy nawet ładne.

P. Drzewiecki (Turiddu), śpiewał poprawnie a 
niejednokrotnie i z efektem Prostoty jednakże przyda­
łoby mu się i w grze i w śpiewie więctj, to Kwestja 
niewątpliwa; bo gdy tylno pozbędzie się przesadnej 
elegancji, to w tej chwili zmienia się na koizyść, pra­
wie nie do poznania: traci pewr.ą swą sztywność i u- 
mie słuchacza nawet wzruszyć. Wszak zarówno scena 
pożegnania z matką w „Cavalerji“, jak i scena końco 
wa II. aktu w „Pajacach" dokonały tego, im też za­
wdzięcza artysta sukces swój niedzielny

Pan Giąbczewski odśpiewał prolog wyłączony 
z partji Tonią, a przydzielony Syiviowi i zdobył so­
bie nim duze oklaski, wskutek których bisował go, 
wbrew podobno rozporządzeniu własnemu, zabraniają­
cemu wszelkich powtórzeń. Słuszność nakazuje jeanaic 
pizyzneć, że odśpiewał go dobrze — będziemy więc 
mieć zawsze powtórzenia, skoro tylko ktoś dobrze coś 
zaśpiewa.

Pan Szymański w obskubanej partji Tonią trzy­
mał się dobrze. Co do chórów, to tym razem nie­
szczególnie się w „Cavalerji“ popisały, dziwić się te­
mu zresztą nie można, bo mają dużo pracy i spie 
szyć się mjszą. Orkiestra pod wodzą p. Podesty gra­
ła dzielnie, a intermezzo bardzo łacnie, chociaż tra­
dycyjnego rozminięcia się między orkiestrą a organa­
mi, me brakło i rym razem. Publiczność zapełniła sa­
lę doszczętnie i w oklaskiwaniu śpiewaków wcale by­
ła szczodrą.

£ e  s/.tuki. W dalszym ciągu otwarto w jednej 
z sal Towarzystwa sztuk pięknych zbiorową wystawę 
prac artysty Henryka Uziębły. Kollekcja obejmuje 
około trzydziestu płócien. M am y więc obecnie trzy 
zbiorowe wystawy : Góralczyka wystawę rzeźb; Ha­
rasimowicza „Pieniny" i Uziębły „Paryż i j*go okoli­
ce*. W auli zaś gmachu muzeum przemysł, obraz 
Wygrzywalskiego p t . : „Wyzwolenie", darowany przez 
uczestników polskiej pielgrzymki uczniów do Rzymu 
dla przyszłej galerji sztuki miasta Lwowa.

Maksym Gorkij odczytał 7. bm. w mieszkaniu 
orywatnem najnowszy utwór dramatyczny „Dzieci słoń­
ca". Dochód z odczytu autor przeznaczył na cel do­
broczynny.

Wiec studentów,
(0d naszego korespondenta).

Warszawa 7. października godz. 7. wiecz.
Na dzień dzisiejszy został ogłoszony wiec stu ­

dencki. Kto zw ołał wiec, co za „grono studentów ", 
to  było tajem nicą do ostatniej chwili. Młodzież 
uniwersytecka należąca do organizacji studenckich, 
została wiecem zaskoczona; dowiedziała się o 
tern przed paru dniami z pism i nie m iała . m oż­
ności, z pow odu braku czasu, zająć wyraźnego i 
zdecydowanego stanow iska wobec wiecu, o  k tó ­
rym się przeczuwało, iż jest aranżow any przez 
ciemne indywidua. Zam ało czasu było na zbojko­
tow anie takiego „wiecu" i nie dość czasu na sp ro ­
wadzenie na wiec kolegów z prowincji. O rganiza­
cje studenckie 2 p o lsk ie : „Spójnia* i „Bratnia Po 
m oc" i żydowska „Łączność", solidarnie podtrzy­
mujące straik w W arszawskim uniwersytecie i w 
m y ś l  o s t a t n i c h  u c h w a ł  w i e c o w y c h  
k i e r u j ą c e  a k c j ą  u n i w e r s y t e c k ą  nie 
m ogły pozwolić, aby jakaś, nikom u nieznana, „gru­
pa studentów" zw oływ ała wiec akademicki. Z w ła­
dzami uniwersyteckimi wszelkie stosunki, skutkiem 
strajku i bojkotu uniwersytetu zostały zerwane, a 
tymczasem jakaś grupa studentów na w łasną rękę 
bez porozum ienia się z korporacjam i akademickie 
mi wchodzi w stosunek z władzam i uniwersytecki­
mi i policyjfiemi i zwołuje w porozum ieniu z 
ostatniem i w iec ! W wigilję zapowiedzianego „le­
galnego wiecu" oaby ł się wiec nielegalny, na k tó ­
rym się zastanawiano, czy dopuścić do wiecu le­
galnego i jakie zająć stanow isko wobec zapow ie­
dzianego wiecu. Postanow iono, iż organizacje nie 
obeślą wiecu, ale że członkow ie organizacji zbio­
rą się dziś w uniwersytecie, aby nie dopuścić do 
wiecu legalnego.

Odbywanie wiecu legalnego, obecnie, gdy
każde zebranie jest uważane za nielegalne i m oże 
być rozpędzone bagnetem, byłoby korzystaniem  
z jakichś wyjątkowych faw orów  policji, co m ło ­
dzież nasza uważałaby dla siebie za hańbę. K o­
rzystać z pozw olenia bojkotow anych władz uni­
wersyteckich i wstawienia się tych władz do poli­
cji i gubernatora w ojennego byłoby oczywiście co 
najmniej nie właściwe.

Dzisiaj zostało  ogłoszone na rogach u'ic ro z­
porządzenie warszawskiego gubernatora wojennego 
Olchowskiego, grożące karą 3 -miesięcznego wię­
zienia albo karą pieniężną do 300 rb. osobom  
postronnym , nie studentom  uniwersytetu, które znaj-

lą  się na wiecu studenckim . A trzeba wiedzieć, że 
większa część studentów  uniwersytetu już nie jesł 
uważana przez władze za studentów  i nie m a ma- 
trykuł.

Pom im o tych gróźb znalazłem się dzisiaj 
w uniwersytecie, znalazłem  tam porow ę kolegów, 
którzy już z rzuc>li z siebie uniform studencki. 
W ładze uniwersyteckie i policyjne nie odważyły 
się wykonać groźo. Olchowski swem rozporządze­
niem się skom prom itow ał, bo gdyby zechciał wy­
konać swoje gioźby zniszczyłby rów nocześnie wiec, 
który był przecież zw ołany w interesie w łaaz uni­
wersyteckich.

Narady w uniwersytecie jeszcze trwają, zaczęły 
się o  godz 10 zrana, a teraz jest już godz. 7 
wieczór.

Rezultaty narad dotychczas są następu jące . 
Zgrom adzenie potępiło , pom im o obstrukcji prze 
ważnie Moskali i pewnej grupy żydów, sposób 
zw ołania wiecu przez sam ozwańczą grupę, bez po ­
rozum ienia się z korporacjam i studenckimi, a w p o ­
rozumieniu się z bojkotowanymi władzami.

Zgrom adzenie nie pozwoliło przyjąć udziału 
w głosow aniu tym,.; co w tym roku, pom im o boj­
kotu szkolnego wstąDUi na uniwersytet.

Pomiędzy zebranymi zamanifestowały się 2 
p rą d y : jedni chcą aby skorzystać z zebrania, wie­
cować, inni, i tych zdaje się większość, uznają wiec 
teraz za nie narmejscu, nie chcą nawet pośrednio 
korzystać z inicjatywy grona potępionych studen­
tów. Jest też obecna na zebraniu i „czarna sotnia" 
m oskiewska, której obecność na zebraniu m ożna 
w ytłjm aczvć tylKo tern, że „wiec jest legam y*; ta 
„czarna sotnia" n iebarazo jest zadow olona z rezul­
tatu obrad, robiła celowo obstrukcję i raz zdawało 
się, że juz otrzym a zasłużoną karę i kijami zosta­
nie rozpędzona z podw órza uniwersyteckiego, Z e­
branie do godziny 6 tej odbyw ało się pod gołem  
nieoem, poiem  gdy zdecydowano się wejść do 
gmachu uniwersyteckiego ro z b ło  się na 3 grupy. 
W najmniejszej została  „czarna sotnia", w liczbie 
o k o ło  okrągłej setki, ci zdaje się poszli do bibljo- 
teki, ogó ł studentów mieści się na schodach, ko ­
rytarzach i w saii odbywa się głosowanie. Uchwa­
lono  w n io sek : Zebranie nie jest wiecem, niedopu- 
ścimv na przyszłość do zw ołania wiecu legalne­
go przy pom ocy rek iora i policji, stosunki się nie 
zmieniły, trwam y więc. przy dawnych uchwałach*.

Rokita.

Zelegramy „ t e j s r a  Swwsfciego**.
Praga 10. października. Sejm odbył dziś p o ­

siedzenie, które wypełniły sprawy form alne. N astę­
pne posiedzenie w piątek.

Hermansziad 10. paździerm ka. Wydział miej­
ski uchwalił na wniosek Saksończyków, aby nie 
przyjąć do wiadom ości rozporządzenia m inistra 
oświaty w spraw ie nauki religji w szkołach ludo­
wych w języku węgierskim, Pizeciw wnioskowi 
głosowali tylko urzędnicy państwowi. N aazupan 
oświadczył, że m imo uchwały wydziału rozporzą­
dzenie na razie musi być w ykonane. Wobec 
tego dziesięciu członków  wydziału m iejskiego żło- 
żyło m andaty.

Budapeszt 10. października. Mały parowiec na­
jechał wczoraj w nocy na tratwę, mJatfawaną owo­
cami, na której znajdowało się 20 osób. Wydobyto 
z nich tylko dziewięć, w tej liczbie 3 nieżywe, uk rę t 
ów parowy odpłynął, nie troszcząc się wcale o wy­
padek.

Chrystjanja 10. października. S torthing przy­
jął 101 głosam i przeciw 16 um ow ę zaw artą mię­
dzy delegatami norweskimi a szweazKimi w Karl- 
stadzie.

Ateny 10. października. Nadeszło tu w ypo­
wiedzenie traktatu handlow ego między Rumunją 
a Grecją

Helsingfors 10. paźiziernika. Pom ocnik p ro ­
kuratora trybunału apelacyjnego w Petersburgu 
T eodor K ukuranow został m ianow any towarzyszem 
jen. gubernatora Finlandji.

Czesi i Niemcy.
O łom uniec 10. października. Wczoraj w cza­

sie dem onstracji dwie osoby odniosły lekkie rany. 
W czeskim internacie żeńskim i w synagodze wy­
bito szyby. Aresztow ano 23 osób. W nocy przy­
szło w pewnej restauracji do większej bójki, w śród 
której 1 osoba odniosła ciężkie rany. Lokal re ­
stauracyjny zamknięty.

Grac 10. października. Na wczorajszem posie­
dzeniu rady miejskiej wiceburmistrz Magg postawił 
wniosek nagły, a ry  rada przyłączyła się do
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ucnw ał na niemieckim wiecu w Bernie, a zarazem  
wyraził ubolewanie z pow odu spustoszenia, do k o ­
nanego przez pospólstw o czeskie i oświadczył, że 
N jemcy w walce o  prawa narodow ościow e posię 
pować będą solidarnie. Radny Pongratz (socjalista) 
oświadczył, że socjaliści potępiają zajścia w Ber­
nie, nie m ogą jednakow oż zajm ować jednostronnego 
stanow iska w obecnych walkach narodow ościo­
wych, dla tego nie będą za wnioskiem wicebur­
m istrza głosowali. W niosek uchwalono.

Przesilenie węgierskie
B u d ap esz t 10. października. (Węg. Biuro 

k o re sp ) OKOło 300 członków  izby m agnatów  ze­
bra ło  Się wczoraj w pom ieszkaniu hr. Aurelego 
Desseifyego w ceiu om ów ienia politycznej sytuacji 
i zastanowienia się nad tern, jakie stanow isko ma 
zająć izba m agnatów  wobec ew entualnego o d ro ­
czenia sejmu. Po dłuższej dyskusji zgodzono się 
na rezolucję, w której i z b a  m a g n a t ó w  z a ­
s t r z e g a  s i ę  s t a n o w c z o  p r z e c i w k o  
w s z e l k i e m u  o d r a c z a n i u  s e j m u  jako 
bezprawnem u aktowi, sprzecznem u z zasadami 
konstytucji i parlam entaryzm u. Rezolucję i uzasa­
dnienie jej przedłoży w izbie bar. Dezydery 
P ronay.

B u d ap esz t 10. października. Na konferencji 
kom itetu koalicji uchw alono, aby wypracowany 
przez nr. A ndrassy’ego elaborat z protestem  prze­
ciw odraczaniu lub ruzwiązywaniu Izby w niósł An­
drassy w sejmie w imieniu koalicji.

K o s s u t h  podał do wiadom ości, że cho r­
waccy i dalmatyńscy połowie, którzy odbyli kon­
ferencję w Rjece, zawiadomili urzędownie koalicję, 
iż pragną z nią się porozum ieć i że w tym celu 
wysyłają do Pesztu kom itet, złożony z 5 człon­
ków. Oświadczenie to  przyjęto z radością do w ia­
dom ości i wybrano ze swej strony w tej sprawie 
kom itet, składający się z 7 członków , mianowicie: 
Franciszka Kossutna, Juliusza hr. Andrassy’ego, 
Alberta hr. A pponyi’ego, Dezyderego be. Banffy’ego, 
Aladara Zichy’tg o , hr. T eodora Batihyaiiy’ego 
i Gezy Poionyi’ego.

B u d ap esz t 10. października. G rupa dysyden­
tów uenwaliła wczoraj bez dyskusji, znany w nio­
sek Ar.drassy’ego ' - - - - -

Budapeszt! 10, października. Dzienniki do n o ­
szą, że w nowym  gabinecie Feiervary’ego portfel 
lolnictw a otrzym a baron Feintzsch.

Budapeszt 10. października. Stronnictw o libe­
ralne odbyło wczoraj posiedzenie, na którem  
uchw aliło jednogłośnie wniosek Tiszy z ośw iad­
czeniem, że stronnictw o nie m oże pochwalić ew en­
tualnego odroczenia Izby, gdyż to  anuluje parla­
m entarne żvc,e Węgier.

B u d ap esz t 10. października. Rezolucja, jaKą 
hr. Anarassy ma dzisiaj wnieść w Sejmie, w spo­
m ina, że istnienie w obecnych warunkach gabi­
netu F ejer/a rego  me jest niczem innem, jak a b so ­
lutyzmem. W ooec czego konieczną jest rzeczą 
postawić rząd w stan oskarżenia. Odroczenie izby 
jest bezprawiem i uniemożliwia postawienie rządu 
w star. oskarżenia. W ten sposób  rząd chce się 
usunąć od odpow iedzialności nietylko politycznej 
ale także prawnej. Z tych wszystkich pow odów  
izba stanow czo zastrzega się przeciw ciągłemu 
odraczaniu Sejmu, sprzecznem u z konstytucją.

B u d ap esz t 10. października. Nadzwyczajne 
wydanie dziennika urzędow ego ogłasza reskrypt 
królew ski, w którym  oznajm ia się, że ze względu 
na to, iż dotąd nie udało się utworzyć nowego 
rządu na podstawie zapewniającej rozwikłanie sy­
tuacji parlam entarnej, odracza się Sejm węgierski 
do 19. grudnia.

S ejm  w ęg ie rsk i.
Budapeszt 10. października. Prezydent Justh 

otw iera posiedzenie o  godz. trzy kwadranse na U . 
Galerje przepełnione. Z członków  gabinetu nikt 
Się nie zjawił. Prezydent Justh oświadcza, że o 
godz. w dój do 10 zjawił się u niego dyrektor 
kancelarji Kazar i wręczył mu list bar. Fejervarego, 
opiewający: Pozwalam sobie przesłać panu re ­
skrypt królewski celem ouczytania go na dzisiej- 
szefn posiedzeniu Sejmu węgierskiego i oznajm iam  
równocześnie, że reskrypt ten oędzie ogłoszony w 
nadzwyczajnem wydaniu dziennika urzędowego-

Okrzyki na lewicy. P. Bathyany w oła: „T chó­
rze!" Inny poseł w oła: „Łotry."

Prez. Justh  zarządza odczytanie reskryptu 
odraczającego Sejm do 19. grudnia.

O a rz y k i: „ S k a n d a l ,  h a ń b a ! "
Zabiera g łos hr. Juljusz Andrassy, który 

oświadcza, ż t  p o s t ę p o w a n i e  r z ą d u  j e s t  
■ i e b y w a ł e  i s p r z e c i w i a  s i ę  k o n s t y t u -

C j i. ObowiązKiem rządu jest pośredniczyć między 
stronnictwam i a Koroną.

Głosy : „ F e j e r v a r y  j e s t  t c h ó r z ! "
Hr. A ndrassy : Nie sądzę, ażeby Fejervary był 

tchórzem  i nie miał odwagi zjawić się przed roz­
gniew aną opozycją. Przeciwnie sądzę, że m a za 
duzo odwagi, że m iałby naw et śm iałość zjawić 
cię tutaj, a jeżeli tego nie uczynił, to jest to  tyl 
ko dowodem  lekceważenia parlam entu z jego 
strony.

Tego lekceważenia dow iódł Fejerwary także 
tern, że m im o stanowczej opmji parlam entu, dalej 
siedzi nam na karku. Ale prezydent m inistrów  nie 
jest wyłącznie sługą korony, lecz także słegą na- 
roau  i obowiązkiem  jego jest szanować reprezen 
tację narodu. Rząd przez swoje postępow anie 
opuszcza podstawę legalności, ale jeżeli mniema, 
że przez to  swoje postępow anie poDchnie kraj 
również do opuszczenia drogi legalnej, to się myli. 
N aród chce trwać w granicach ustawy i zwyciężyć 
chce sprawiedliwością Mówca następnie ośw iad­
cza, że panuje zupełna niepewność co do tego, co 
d iień  jutrzejszy przyniesie. Po tern wszystkiem, co 
słyszeliśmy, nie wiemy, czy nie jest to  pierwszy 
akt tragikom edji, po którym  nastąpi rozwiązanie 
Sćjmu. Może zrobią oni tak jak poprzednio : za 
pytają kra; o jego wolę, a jeżeli kraj odpowie, to 
nikt o tę wolę troszczyć się nie będzie. (Żywe 
OKiaski na lewicy).

Jest nawet m ożliwem, że jeżeli obecna wię­
kszość wróci do Izby, to  Izba wcale nie zostanie 
z w oraną. Jeżeli już raz senodzi się z drogi usta­
wowej, :o niem a już zapory, aby ustawy nie prze­
kroczyć Dlatego jest Koniecznem zaprotestow ać 
przeciw tem u postępow aniu  rządu, który igia z 
najświętszymi interesam i k o ro n y  i narodu. (Żywe 
oklaski na lewicy).

Następnie m ówca odczytuje swój, uchwalony 
wczoraj przez koalicję, T o te s t przeciw odroczeniu 
Izby. Okrzyki: „Eljen". Mówca odbiera liczne gra- 
u lacje . Po godzinie 12 posiedzenie przerw ano.

B u d ap esz t 10. października. Po przerwie pod­
jęto posiedzenie sejmu na now o. Hr. T i s z a 
oświadcza, że on i jpgo towarzysze n,e będą brali 
udziału w dalszych obradach i głosowaniu, gdyż 
są przekonania, że po odroczeniu izby dyskusja 
jest niedozw olona.

P o  tej deklaracji wyszli z sali wszyscy człon­
kowie stronnictw a liberalnego z Tiszą na czeie. Po 
dalszej rozprawie, w której brał udział między in­
nymi Apponyi, uchw alono wniosek A ndrassego 
wszystkimi głosarm  przeciw dwu. Po ponowi.ej 
przerw ie uw ierzytelniono p ro to k ó ł i posiedzenie 
zam knięto.

C holera .
Berlin 10. października. Onegoaj wydarzył się 

nowy wypadek cholery. Z achorow ała robotnica 
przybyła z Węgier, ze Słupska.

Z  z iem i polsk iej.
K iiów  10. października. „Kijowskie S łow o" 

donosi, że grupa miejscowej inteligencji polskiej 
czyni starania w ministerstwie spraw  wewnętrznych 
o pozw olenie na urządzenie w ronu  bieżącyni w 
Kijowie odczytów w języku polskim. Prócz tego, 
ta sam a grim a inteligencji zam ierza niezwłocznie 
przystąpić do wydania w języku polskim  serji ta ­
nich polskich książek ludowych.

M ińsk 10. października. O dbyło się tu zebra­
nie członków Iow . rolniczego. Mowę p. Skirmun- 
ta, który odpow iadał na referat p. Brickmana o 
serwitutach, przyjęto oklaskam i. Spraw ozdanie ks. 
Druckiego-Lubeckiego o zjeździe działaczy ziem ­
skich w Moskwie w yw ołało żywą dyskusję. P osta­
now iono starać się o  wprow adzenie języka pol­
skiego do obrad członKÓw Towarzystwa.

Z  c a .a tu .
P e te rsb u rg  10. października. Z powodu okól­

nika m inistra spraw  wewnętrznych o  wyborach, 
„Ruś" uważa, że term in dla agitacji przedw ybor­
czej jest zbyt mały, tern bardziei przy Draku w ol­
ności zgrom adzeń i prasy. Uważając oświadczenie 
m inistra o  niemieszaniu się do wyborów za kate­
goryczne, ..Ruś" przewiduje m ożność uchylenia się 
administracji od wykonania tego rozkazu, tern 
bardziej, że okólnik obowiązuje policję do obecno­
ści na zjazdach wyborczych. „Ruś" uważa, że tyl­
ko w olność prasy m ogłaby dopum ódz społeczeń­
stwu do zorjentow ania się w tak krótkim czasie 
i wybrania najgodniejszych przedsiawicieli.

P e te rsb u rg  10. października. W ybory do D u­
my m ają odbyć się w całej europejskiej Rosji 
9 grudnia st. s t  (22. grudnia n. st.). O twarcie D u­
my nastąpi 19. lutego st. st. 1906 r. odczytaniem

przez prezydenta Rady m inistrów orędzia ca r­
skiego.

P e te rs b u rg  10. października. W październiku 
spodziewany jest zjazd publicystów, w celu roz­
strzygnięcia spiaw y stosunku do dumy państ­
wowej. ;

P e te rsb u rg  10. października. W ministerjum 
spraw  wewnęrznych rozpoznaw any jest projekt 
zaludnienia gubernji i okręgów  na Da ekim Wscho 
dzie, w jenerał-g jbernatorstw ach irkuckiem i stepo- 
wem, w zachodnirj Syberji przez żołnierzy armj, 
i floty, którzy^ uczestniczyli w akcji wojennej, p o  
uwolnienju ich ze służby.

M oskw a 10. października. (Pet. Ag. tel.) Sirajk 
piekarzy stał się wczoraj ogólnym . Podczas o s ta ­
tnich rozruchów  zostało zranionych 5 kozaków, 
4 żandarm ów  i kilku policjantów. Onegdaj o  godz. 
11. wieczorem przyw rócono znowu spokój na  
ulicach

B erlin  lO, października. D o „Localanzeigera" 
donoszą z Petersburga Rozruchy strajKOwe w 
Moskwie pochłonęły już dużo ofiar. D o strajkują­
cych zecerów przyłączyło się m nóstw o studentów , 
którzy z czerwonemi chorągw iąmi i śpiewając m ar- 
syljankę przeciągają ulicami. Żandarm ów, którzy 
usiłowali rozpędzić strajkujących obrzucono gra­
dem kamieni, które raniły 12 żandarm ów, między 
innymi rotm istrza ż&ndarmerji W ieliczkowskiego, 
Drukarnie „Słowa" i „Mosk, Listoku" są zdem olo­
wane, innych drukarni strzeże w ojsko Onegdaj 
i wczoraj raniono także dużo policjantów, na kil ■ 
ku ulicach p rzysało  do starć między ludnością a 
wojskiem. Żołnierze w tych starciach używali tyl­
ko białej broni, z tłum ów  natom iast padały strza­
ły rewolwerowe. Wczoraj przyłączyli się do stra j­
ku także robotnicy wodociągowi, wskutek czego* 
do robó t przy wodociągach w ysłano saperów .

B erlin  10, października. Z M o s k w y  d o n o ­
szą do „Lokal Anz." stiaszne szczegóły o walkach 
ulicznych. Ogółem  było przy onegdajszem  starciu 
o k o ło  50 zabitych i 600 rannych. S toczono for­
m alną Ditwę. Kilkasel osób  aresztowano. W pierw­
szych szeregach walczących z wojskiem stały ko 
biety. Na Twerskim bulwarze walka była najza 
ciętszą. W ojsko kilkakrotnie dało  strzały, naprzód 
w powietrze, potem  w prost w tłum . Ze wszy.it- 
kich stron widziano am bulanse, odwożące ofiary 
walki do szpitali.

L ondyn  10. października. D o tutejszych dzien­
ników telegrafują z Moskwy, że kozacy gonili 
grupę strajkujących, którzy schronili się do jedne­
go z dom ów  i zabarykadowali, rzucając z góry 
ciężkie przedm ioty na w ojsko. Wreszcie kozacy 
obstawiwszy dom , wyłamali bram ę jego i wpadli 
do środka. Przez długi czas słyszano tylKO prze­
raźliwe krzysi i jęki, az wreszcie wszystko się 
uspokoiło . Powszechnie twierdzą, że kozacy wy­
m ordowali wszystkich, których w dom u zastali.

M oskw a 10. października. Urząd telegraficzny 
obsadzony jest wojskiem.

Berlin 10. października. Z Moskwy donoszą, 
ze policia zaskoczyła na posiedzeniu wszystkich 
przywódców kormtetu strajkow ego i a resztow ała 
ich. Strajk, jak słychać, spow odow any został przez 
agitację orm iańskich zecerów.

P e te rs b u rg  10. października. Do tutejszych 
pism donoszą z M o sk w y : Dzień wczorajszy bvł 
bardzo niespokojny. Na jednym z bulwarów tłum  
obrzucił kozaków, którzy dążyli do gm achu gen.- 
gubernatora, karrieniam ,. Kozacy dali ognia. Dzie­
sięć osób  zginęło, w tern 2 policjanci. Wiele osób  
zran ione. Konie kozaków  spłoszyły się i zraniły 
wiele osób na bulwarze.

W iecz.tłum  robotników  i strajkujących zecerów 
zebrał się na placu TwersKim. D em onstranci wznie­
śli czerwone sztandary, przewrócili przejeżdżający 
wóz tram wajowy, powybijali wiele szyb i rozbili 
latarnie.

Poniew aż dzienniki moskiewskie nie wycho- 
pzą, nie m ożna sprawdzać nadchodzących w iado­
mości.

K azań  10. października. Rada profesorów? 
uchwaliła zam knąć uniwersytet aż do 19 bm.

L ib aw a 10. października. Policja wykryła taj­
na drukarnię socjalistyczną i znaczną liczbę p ro ­
klamacji rewolucyjnych oraz nabojów .

B o m b y
Tyflis 10. października, Wczoraj rzucono w roz­

maitych punktach miasta równocześn:e bomby jeans: 
z  nich eksplodowała przed koszaiarr znajdującym się 
w bliskości pałacu namiestnika, jeden kozak został za­
bity, U  zranionych. W pobliżu inaych koszar rzucont
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6 bomb, z któryrh cztery eKspiadowały i zraniły trzech 
kozaków, w tem miejscu znaleziono zabitego jakiegoś 
GeorgijCz> ka, a innego Georgijczyka aresztowano pod 
zarzutem, ze to on rzucał bomby. Inne bomby eksplodo­
wały koło trzecich koscar, tutaj trzej żołnierze zostali 
zranieni. W tem miejscu aresztowano jakiegoś Armeń­
czyka pod zarzutem udziału w tym zamachu.

Z okien dwóch domów wieczorem strzelano, przy- 
czem jedna osoba została zraniona Około północy 
przedsięwzięto liczne aresztowania.

m -

N A D E S Ł A N E
(Za raferyka tę rccakcja o-'e bierze e4powi*itótAw<*i).

iP rjtsK c. n . a s ć  l i . m o w .  z apteki B, Fragnera,
c .  i cadw. dostawcy w Pradze, odznacza się tern, że 
przyłożona na ranę chłodzi ją , ból uśmierza, chrom ranę 
od zapalenia i zanieczyszczenia, a temsamem przyspiesza 
gojenie. To też maść tę trzym ają wszystkie apteki.

Lekarz chorób dziecięcych
D r .  H u k i e m ?  zez

dług letni asystent c. k. jubil. szpitala dziecięcego we 
Wiedn'u, ul. Grodzickich 4, i p., ord 3—5 popoL

Sr. Kazimierz WernFki (syn)
h. asystent klinik w Krakowie i Berlinie i długoletni 16 
karz zdrojowy w Lubieniu. osiadł we Lwowie u lic a  
S t a s z ic a  I. 7 (róg Chorążcsyzny) i ordynuje w  c h o ­
r o b a c h  w e w n ę tr z .iy o h , r e u m a ty c z n y c h  i n e r ­

w o w y c h  od godziny 2 do 4

na W-edeń, Berlin, Paryż i inne miejscowości za 
granicy wyaają

. S o k a l  i  L i l i e n
Dom bankowy i kantor wjsniany.

Dział ekonomiczny/
W alne Zgrorn^d le n ie  aKcjonarjuszów gal. Ban­

ku kredyt, w likwidacji odoędzie się d, 18. listopada 
o g. 10 rano we Lwowie, w lokalu Banku związkowe­
go dla stowarzyszeń zarobkowych i gospodarczych 
przy ul. 3 Maja 1. 7.

10. p*zd sternika .
^meu>sm na poźdaUrnsji !6-I t —16*16, na kwiecie;; 

1906 r. 1652—16 54. żyt* na piżuzioiuik i.3‘i4 —13 16, na

kwiecień 1906 r. 13 94—13 98, owi9S na. naźdUernik 13'44— 
13 46, na kwiecień 1906 r. 13 62—13-66, kukuruti*,* na Her 
pień 00 00—00 00, n? wrzesień 00-00—00 00, kil ur dza ra  
maj 1906 13 45—13 50, rzepak as sierpie-; 24 50 de 24 70.

O tcrty : mierne.
Cuęć k upna: mierna.
Usposobienie: spokojne.
Pogoda: pochmurne1

Kurs giełdy wiedeńskiej.
W isd eń  10, października G. 2'30. Zam knięcie giełdy,, 

Akcja austr. ZakL kredyt. 679 75. Akcje węg Zak*. kredu- 
788 00. Akcje Anglobankn 814-7? '-keje Unlimba^kn 570*50. 
Akcje Laenderbanka* 448 75. Akcje Banffteifosm 569 50. 
Akcje Bodenercdit 1043-—. Akcje Gal. Cankc Wpoc : 65 0C-. 
Akcje kolei państw *82-00 Akcje kolei poiun 117-50 Akej - 
kolei F 'b6tl ai 456 00 Akcje kolei pAi:»<;»■ >r ">801—5825 
Akcje kolei czerni o1-'.. 583'O.i. Akcje Aha ii 539 25 Akcj e . 
Rim-t Muraąjl 548 50. Akc. prask. Tow. żel 2769 -0000 Akcja 
fabryki broai 583—, Akcje tureckie ty 'on. 364 50 Akcię 
Gslić. Karpac. Tow. naft. 928 00. Obiig ' “>ęg iGdeinniza- 
96 05. Kenta majowa 100 4). Renta ąshti koron ICO 50. 
Węgierska ren tr korca. 9615 53 i. hsty Tow. kred. •aźem.- 
99 60 44. listy Raajtu łiip. 99 00, 4Q|cv. Banku fi !«>.,. 101.35 
r  Bi,crt i hipotecznego 112 50. 4 •'soku s.raiowsgo 
99 90 4;-s'/j Banku krajowego lOi 90 5 •«, 'piru.n c>5'.
banku kr. 030-00. 4 -y Gaifc. coiig. propiuac 103 00 4 \  
gal. poż. kraj. r. 1903 99 95. i c'/, pot. c  ' 9£8)
uosj tureckie. 1 46 50 Marki 117 50. Rvb]« -53 75

Usposotrenie: spokojne przy ustslon jch  kursach. 
Lombardy z powodu berlińskich zakupień arbitrażowych 
ożywione idą w górę. P rzy  zamknięciu kclei państw, silne.

Parowa Fabryka
czekolady, cukrów desero­
w y cii, herbatników  i prze­

tworów ow ocow ych

Sr. hHacker
L W Ó W  

Fauryka: uhea Zaruarstynowska 21.
SKŁADY GŁÓWNE : 

ulica Karola Ludwika I. 3 — —
---------------- plac Uoluchowskich I. 9

poleca swoie wyroby wyłącznie 
krajowe, a to':

02EUOLADY w najlepszych gatunkach: po- 
madkowe, śmietankowe do jedzenia i gotowa 
nia. — H erb atn ik i w a r s z a w s k ie  w kilku­
dziesięciu gatunkach, torciki, nugaty, grylarzy, 
makaroniki, pierniki etc. Ci k ry  u e se iM w e  
wszelkiego rodzaju, Cukierki nadziewana, atła- 
sówki, Roks Drops angielskie. — p g a e t w o r y  
e w c c s w e :  kompoty, konfitury, marmolady, 

syropy i owoce kandyzowane.
SPECJALNOŚCI F ab ry k i; Tatra-Miik 

czekolada, pomadki we wszystkich gatunkach: 
likierowe, masowe, marcypanowe, czekoladowe 
i galaretowe, karmelki wszelkiego rodzaju, „Ja- 
pan Candy“ , Napclitanki, Ly.Dgn.es - de "liats 
ik? cio języczki1 Nsjw 'ększy wybór bombonie­
rek. Koszyczków i kartonaży okolicznoś iow , ch 
w różnych cenach. Zlecenia z prowincji 

wykonuje s.ę odw rotnie!

C O L O S S E O M  H Od i, do 15 października.
M a r i a  H itir ie ik s fc a  i L e o p o ld  M fc i-b ^ o w iu z , art. teatrów  
warszaw-skich. I_>dia I  u b r a ń s ł y n n a  tancerka w płomie­

niach. 14 g te ia j :!!  e l e k . e i i c z r y  , h |  12 atrakcyj !
W niedzielę i święta i  przedstawię lia o godz 4 i 3. Bilety są wcze­
śniej do nabycia w biurze dzienników Plohna, ul. Karola Ludwika 9.

Featr rozmaitości - m
* 8T  i>ei>en(lenee B ristol J g R r W S S S S S S ?
dw 'e sensacyjne komedje. Program familijny. Początek o godz. 8 72,

U f a s * h * m

po IR, ct. od wyrazu.

Kupno i sprzedaż.

Sp r ie d ż m  F e z in j ś c  p arte­
rową z ogrodem warzywnym 

i sadem. Wiadomość Kleparów, 
Kwieciński. 2226

l&L,3Z rz i
D o h esc  r e n t u j a c y  s i e

HANDEL KORZENNY 
z POKOJEM do ŚNIADAŃ

sprzedem.
Lwów, pos.e res tan te . „H an­

del korzenny".

- “ o r  u S i p e i c h e p a " ,
■ krótsi, czarny, prewie nowy, 
270 z l . dr,.gi do nauki 80 zł. sprze­
dam Łyczaków 4. 224ts

g f u ,  ę  p ia n in o  przegrane w 
dobrym starne Zgłoszenia Zie- 

miałkowskiego 6, parter, Kiuakow- 
ska. 2202

Fo r te p ia n  Bózsndorfera, sa- 
ionsztuc. prawie nowy, tanio 

sprzedam. Rynek 8, I. Wojnaro- 
wicz. 2204

Wolne pasady.

B U la g istep  fa p m a jj i  znajdzie 
B il stałe umieszczenie w aptece 
w Zakopanem. Czas objęcia posa­
dy od umowy. 2169

l ó t e f  Kulik, fr y z je r  w  Mo- 
W  B y m  T argu , p o sz u k u je  
p om ocni"  a luii u c z n ia .

A a w o k a t  d r .  l l e l r c h o w -  
skL w  M c n r s te r z y -  

e k a o h , p o sz u k u je  o d  E. l i ­
s to p a d !  br. k a n d y d a it  ad» 
w o t a o k ie o j .  g ł u s z e n i a  z  
o d p is a m i ś w ia d e c tw . 2253

|b  d u ro k a  t  dr. Goldfinger w Żu 
r».wme, poszukuje ioacypien- 

"a z ru tyną Posada zaraz do 
objęcia 2252

Pct.-z-absw ""-łody, zdolny han 
dlowise, bufatowjcc Zgłosze­

nia przyjmuje Emil Lewicki, Het­
m ański ’0 . ' 2247

Nauka.

Le k c ji a s k p o m n e m  wy* 
n a y r o n z e it ie m  p o s z u k u ­

je u c z e ń  z  VI. k l. r e a ln e j .  
Z glosxenSc p od  E-sta11
4., A d m in is tr a c ji „K upje- 
r a ” . 1925

!  ek o jf i k c n w e r s i  c ji w  ję -  
“  z; ku n ie m ie c k in i, ti-an> 
c u s k im  i w ło s k im  udziela się 

za skrom.icm wynagrodzeniem. 
Chorążezyzua 1. 11, II. p ,  kołi 
schodów M. P.

M n łu r ^ y s tK a  gń m n azja l- 
nai na z  < d u n rtczen ien t, z
kilkuletnią praktyką pedagogiczną, 
z językiem, rosyjskim, p o s z u k u ­
je  le k c j i n a r a z . Zgłoszenia pi­
semne do A.dministracji „Kuriera 
Lwowskiego" pod lit. łi. N. 2150

F.osmaitości

Op is  c h o r ó b  lu d z k ic h  i le­
ki ma nie, ułożył <ir. Ał-iks. 

Harasowski, lekarz szpitala lwow­
skiego. Cenajkor. 2-40." Do nabycia 
we wszystkich księgarniaco i u 
nakładcy Stanisława Kohlera, księ­
garza we Lwowie, frauco za na­
desłani M fenaieżjtęH prz-kaz<m

2a p « ą d c m  d ó b r  i zakładów 
przemysłowych polecamy i do­

starczamy doborowy person*! biu­
rowy, rficjid-tó-w i służbę gospo-" 
darcza. ( rzeprowudiamy kupna, 
sprzedaż i d»torża\*y. Wyrabiamy 
pożyczki osobiste i bipotac/.ue. Pi,- 
szu k rją ty  pos»«r znajdą umie­
szczenie. Info-njar-j* w sprawach 
prywatnych, urję-i.-wych i han- 
illowych. 1 zez ck. Rzą^l upowa­
żnione Biuro Infc rm acjjne Z. Pa- 
cholego, Lwów, Ormiańska 30.

2251

Lwowskie Foto-Plastikon
w  P a s a ż u  Hausmana

(46 rsz.r premjowanej Od 8 do 
14/10 do widzenia 

Zyjmująi e zwiedzanie B s l  > 
g r a d u .

Wstęp 20 hal.

|y7uontHine n a c z y n ia  emaljo- 
»*- waue, najnowsze, w wielkim 
wyborze polecają B r a t k o w s k i  & 
B r z o s o w io r f ,  Wałowa i.

W o s o b n y m  p o 4 s * js ,  przyj­
muje aku zeri. * panie na 

czas słabości. Polna 10. 2243

S z c z e p y  o w o c o w e  już czas 
zamawiać! Nailepsza porr. jesień! 
Jabłonie, gruszki, ś liakę czere­
śnie, wiśnie, 2, 1  4, „-letnio. 1 
sztuka 20, 30, 10 centów. Agrest, 
porzeczki, malińy. suparagi, tru­
skawki, morele, drzewa i krzewy 
ozdobne itp. Cenniki z objaśnie­
niem pomologicznem wysyłam Ka­
żdemu (płatnie. E. I lk la ń jk i( 
Zarżą i ogrodów Olsza-dwór, o. o.

Kraków.

Zn a r o m fty c h  c u k r ó w  funt 
80 et Karmelków 40 ct. po e- 

ca f bryka Troczyńskiego, Lv,ów, 
ul Fredry. 22(8

]"ld3chsnann! „
na sezon zimowy.

Objąłem
C o lo s s e u in  i

— Codziennie żywe homary 
Z poważaniem zarząd

restaurację 
w e F ilh a r m o n ii

i o?tendzkie ostrygi, 
F le isc h m a n r .a .

W g m in ie  S z c z u r o w s  
jest do oddania w  przed 
sigbiorstwo budowa rzeźni 

z ceną kosztorysową  
5 7 5 0  koron.

Oferty przyjmowane l ę ?ą do 
20. bm. W arunki, jak  'ownlei 
pian i kosztorys są  do przej­

rzenia w Urzędzie gminnym.

Najlepsza herbata 

lNDRA ffe-A

h l i e ń c e  groboure metalowe 
•» w wielk.ir wyborze polecają 

B r a tk o w s k i & B r z ó z  .w ic z ,
Wałowa 1. 2250
tats*wseiw m ió d  dese ,o»«. ku- 

i-acyjnv, tajioyfczy. 5 Kg. 6 k. 
60 gr. fianco. Miód także w p la­
strach Kórz tn ie w ic z  , ent. 
naucT , lurfa i c z a n y  p i. 1965

frueszKania i sklepy
OO 1 -?L. O.l wyriiu.

J e d e n  p o k ó j, kuchnia 14 zł 
Dwa pokoje, kuchnia 18 zł., 

3 pokoie. kuchnia 23 zł. Zielona 
52. 2241

p r k o i, przedpokój, balkon 
kuckm a. Ul. A ntoniego i .  2226

, i Ku- 
oa 1. li-

2235

p o k o je , przedpokój 
_  chrMB, ŚmeżKOwa 22, 

stopada do w ynajęcia.

5 o b s z e r n y c h  p o k o i fron­
towych z balKonem, na pierw- 

szem piętrze, Kochanowskiego 34, 
zaraz do wynajęcia. Strona sio 
neezna. Wiadomość u dozorcy.

2153

lub 4  p o k o je  z balkonem, 
I. piętro, łyczaków  16. 2220

Do  w y n a ję c ia . II . ic a  K rz j-  
ź o w a  I iG, 18 i 2 0  mie­

szkania z komfortem urządzone, 
6, 5, 4, 3 pokoje, mieszkania su­
terenowe, stajnia na 4 konie i wo­
zownia. Porozumienie ul. Krzyżo­
wa 18, I piętro. 2248

W s z ę d z i e  do n a b y c i a .
GŁÓWNY SKŁAD WE LWOWIE 

DROorUERJA

£gszka Śladowskiego
plac K apitu lny  1.

Sie

J ii
i nie z-carn lapszego środka do pielrgno- 
j w ania cery i dt> osiągnięcia d e lik a t-  I 

nt*go koloru tw arzy, oraz sk u tecz n ie j- 
ssego leczniczego‘m jd la , ja k  wypró­

bowane
Bergmana mleczne mydli liljowe

(m a rk a  : 2 g ó rn ic y )
iBergmaun & Co , Tet-,chen a/E.S

na kładzii aziu i po 8U hal.:
W© L w o w i e :  Makarowski i Ska, 
skład m aterja lów  ul. S ykstuska. 

w  K r a k o w i e :  A ptek i: B artm aó- 
sk i i b p ., v-*. firal»jvski, Z. Marcoin, 
Xaw. M iku 'k i, M.. Proń, W iktor R e­
dyk, L. nosenherg , K. W iszniew ­
ski ; L roguerje Roman D robner, 
Anastazy Froncz, J. Hanak, .1. K le­
m ensiewicz, Arnold Heifer, .f,Reim 
i Sp., S t. Roźnowaki, F. Zopoth 1 
Sp., J. W iśniewski i Ska; Mat Holg.; 
M aurycy K re ig ler; w i i o c l i n i : 
Iłrogaerje  : .‘ari M ichnik, S tanisław  
Paw łow ski; w Ufo w y  m  S ą c aę n : 
A p te k i: L. Georgeon, M. Gozdecki,
R. Jakubow ski: Drog. : T . Kwieciń­
ski; w R a ie ^ z o w io  : Apteki : A. 
K arpiński, K lisiew iez, 1 Kołodzle- 
jow sk i; w P e d s ? 6 r * n :  Lazar F r ie -  

denberg.
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WAPNOdoMUROWANiA
najb pszej jakości dosta cza  wagonami do każdej s tacji n a j t a n i e j

I*™* BRACIA MUND -- Lwów.
u i  JSK^SgśSSiiSS? £3c^SSK!S£«>®«®??ePSMfc"

Ogólnie znanej

D ^ o w n i k  Ł u gen ju au  Kia-- 
■■ ta n  Un„ r ,  pry « n l ś s l  
s w ó i z » « Ib c  » towri .fo: >j i 

j p r a c o w n ię  nt« t a -
| l o w c h  1 U aaoatiK O w yoh 
tj-rmo; i s o w a  d a  a k le p u  z e -  
Si .. u s k l r g *  p. S łŁ -
n i s l a w a  W o ź n ia k a , ^m ó w - 
A kadem S slN i 8 , d r u g i  d o n .

20 4

r  K r t c l i o k l  kapują, sprz«- 
daje vrstelką garderobę mę- 

skio damską, w jpozycsa fralri, 
klak!, mantylki wełelne. kestjumy 
narodowe, futr*, bundy pod rdz no. 
Skarbkowska 7,. Kurtiai po Jasa- 
ezyszyale. “t07o

! *» „ S y -ju a .
t go Maja 2.

k a w y ,
n . Lwov,

herb*' y j 
T ri* ie -

2.1 <5t5

mwm  RZECzaix
Dr. FRITZ FUCHS

d.yplomnraay chemik
^**PrRj»ięBony) ’

B t ■ r  •  t e « U n i c z B «  
INŻYNIER 

A LFfU  •  H AM BURGER7TÓ*m, TH. Si*b*nstfertji>jiSł-
•zyskami* patentiw, rejestrowania znak*w 

i wz*r4w w* wamystkieh pań4twa«h.

najlepszej 
jakości [lacitiiki Diufeibtiiis

dostarcza najszybciej i najtaniej

H e n r y k  B b e r ,  Lwów,

i

1

.Nakiadem Księgarni j^aro9ovej we Lwowie 
c l ] . A k B C l e m  g k ą  8  ____

w y szła  Książka p. t.

J K I  j ź c z y r n a  i  k o b i e t a
stuajum psychologiczne według głośnego 
dzieła Dra Weiningera p. t. „Płeć i charakter"

prze z Dr. Fel. Nossig.
„Nikt może d >tychczas Rie obdarł kobiety d i t go st pnia 
z je j wartości rora lnej, etycznej i każH I i»nej, jak  ów 
m. >'Jy ri»miecki autor, lak, że gdyby n ie  r. eezy wiście bar­
dzo głęboki podki <d myślowy, a po części empiryczno nau 
kowy, nożnaby lę księgę snadnie uważać za paszkwil. 
Pi szkwiiem jednakże ona nie j  st, w żadnej mierze, gdyż 

autor był pesymistą szcjer m .. (,,Tydzień").

Ceną 2 korony, z przesyłką 2 kor. 55 hal.

WicSersK gank Związkowy
Filja we Lwowie

Kapitał akcyjny:
n K oron sto

H m iljonów

Fundusze rezer­
wowe .

Koron dw adzie­
ścia ośm rnilj.

M H > \V
we w łasnym  gm achu 

przy
ul. lagielloridkiej I- 3.
Telofonu nr. 57 Dyrekcja 
Telefonu nr 358 Kantor 

wymiany.

Zakład centralny: 
Hletleii FILJE: Ansa. njŁ.

Berno, Budapeszt, 
Ozerniowt e. Ciepli­
ce, Friedek Mistek, 
(irac, Praga, Proś 
ciejów, W- Neu- 

stadt i St. Polten 12 kantorów wy­
miany i kaa depo­

zytowych we Wiedniu.

Załatwia wszelkie interesa bankowe oraz transakcjo w zakres 
kantorów wymiany wcnodzące a mianowicie:

Przyjmuje w kładki vt .*acnui.ki' izekowym i w ra< hunku bieżącym.
Przyjmuje wkładki na 3 6%  książeczki wkładkowe. Oprocentowanie 

mzppczyna się z dniem następnym po złożeniu -wkładki 
a kończy się a dniem poprzedzającym podjęcie wkładki. 
Podatek rentowy opłaca bank z własnych hinduszów.

Eskontuje w eksle, otwiera kredyty i udziela zaliczki w pod­
kład papierów wartościowych.

Przeprowadza wszelkie obroty giełdowe na targach  krajowych 
i zagraniczny cli.

Kupuje i sp rzeda je  papiery w ariośc  owe, waluty i przekazy na 
zag i aniczne miejsca.

Wydaje listy kredytowe na wszystkie kraje.
Wymienia kupony i wylosowani papiery wartościowo.
Inkasuje weksle wo wszystkich miejscach krajowych i zagra­

nicznych.
Przechowuje papiery wartościowe i zarządza niemi.
Ubezpiecza papiery wartościowe przed stratam i i wylosowania.
Rewiduje bezpłatnie nuinera losów i innych papierów warto­

ściowych, podlegających losowaniu
Najkorzystniejsze warunki. — Pilne czuwanie nad interesami 

klienteli.
Ułatwienia wszelkiego rodzaju, umożliwione doświadczeniem 

i rozgałęzionymi stosunkami w całym świecie kupieckim.
Zakład zasiawniczy udziela zaliczek na kosztowności i papiery 

wartościowe.

S y i c h y

*

I

SZTUCZNA WODA

G R A N D E -G R IL L E ---------
..................... CELESTINS
40 proc. tańsza od rodzimej.

Sporządzona pod kontrolą Komi 
sji przern. ”

C e l e s t i n s
w chorobach nerek, cier­
pieniach dróg moczowych 

w dnie i cukrzycy.
G R A N D E - G R I L L E

w kolkach wątrobnych i 
kamyKach żółciow ych, w 
zastojach w zakresie orga­

nów jamy brzusznej.
I

Towarz. lekarskiego.
Zakład fabryczny wód mineralnych sztucznych

pod firmą j{. Rżąca i C m r s k i  w Krakowie.
Do nabycia w aptekach i drcguerjach.
Skład dla Lwowa: Apteka J. Wewiórskiego

i

J a  A n n a  C s i l l a g
ź moim o lb r z y m im ,  185 c e n t y m e t r ó w  d f n q im  w a r h o c w m  
r u s a ł n i ,  posiadam rakowy d z i ę k i  14 a i i o s i ę o z i i m u  u ż y w a ­
n iu  mojej pomady wiasnego wynalazku. Pomada moja uznaną je st za 
jedyny śroaeL pielęgnowania włosów, przyśpieszania ich porostu, wzma­
cniania cebulek. Wywołuje u nanów pełną, silną brodę i nadaje po 
krótkiem używaniu włosom na głowie i brodzie połysk naturalny i chroni 

je  od przedwczesnego siwienia do późnej starości
Nigdy jasseze nie twierdziłam, ża łysym p*no*s i w mlef§#a#h, gdzi* ni* na 

cebulek włosowych, wyrosną włcMjj bo jest to przecież rzmezą »i*moś#bną; natsinlast 
odrastają włosy u panów i pań juz po bardzo krótkim czasie { tak utrzymać moź«a de 
późnego wieku bujny zarost włoaów przy użyciu wynaleaioaej przes*oani« jedyni® ou- 
downio działającej pom ady A n n j CffllHns, a z tsgo tsż powodu cieszy sio preparat 
mój światową sławą j wszędzie w całym świeci* jest posmkiwany.

Poleca się zatem paniom i panom, cierpiącym na wypadaai® wł®sów używać 11 
tylko poniHdy Anuy Csillag, a będą podziwia* cudowno wprost skutki tejże. Firma 
moja istnieje przeszło 25 lat i ręczy wobec tego za najltpgze skutki. Z powodu, iż 
w ostatnich czasach bardzo wiele pojawiło alą bozwartościowyah naaladowuictw, upra­szam takowe przy zachwalaniu odrzucać.

Cena puszki 1, 2 ,  3  i 5  z!. -
braniem należności. Wysyła wprost fabryka na cały świat, dokąd należy 

adresować wtzeikie zlecenia.
A t m t %  Wiedeń I.? Graben 118.
Jedyny skład wysyłkowy « re  L w o w  a  Apteka poo srebrnym ortem 

/ / .  R U B L A  przedtem  Z. Ruckera.

M  j j ł i i t o w M
Ocet desinfekcyjny

do sarapiani* sal i korytarzy. 
Cena 50 h i 1 kor.

iu u i/id ło  antim ifłz ■ 
unity (‘ćiio

do skraplania takoi i pościeli. 
Cena 60 h , 1 kor.

Trociczki desinfekcyjne
znakomite, cena 10 b.

M jdłn karbolow e
do mycia rąk, cena 40 h.

Ocet salonow y
do skrapiania pokoi i naciera­
nia cisła, cena 50 h. i 1 kor.

Kadzidło sosnowe
do rozpylani * w pokojach ce­
lem utrzymania zdrowego, o- 
rzeźwiającrgo powietrza lasów 

szpilkowyc 1\ < ena D20 h. 
R ozpylacze, gąbk i i nae ie  

rn cz k i w wielk-m w; borze 
poleca

M  IKNWGWiDZ
Lnów , ulica Sykstuska  l. 25 

i  yl. Marjacki 11. 
Kraków, Sukiennice l 20. 

Przemyśl, ul. M ickiewicza 11.

W yharne 3 C e y ie n sk ie
i in n e  pa z l .  > 3C, bSC, 1-90, 
2 , 2 ’Ofi, 2 0 0  i 2'£G z a  ktSe- 
g a m . Wysytfei w  w a r e c z  
k z c h  4  k ilo w y c h  f r a n c o  d a  
k a ż d e j  m ie j s e o w o ś c i  po  
c z tw m  j p o le c a  K and il L eo ­
n a r d a  S e iiB k ie g iJ  w e  L - o -  

w ie , u!. S a . ł r e g a  2 . (120)
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uczt pan:

C. fa ik m b srg
Ustawia i w nosi głos w krót­
kim czasie do nejw.ęk, zrj si 
ły i dźwięku podlił < regcł i 
wyjaśnień włoskiej metody. 
Kształ i do oneiy. "Warunki 
przystępne. Ul. K lifk o w - 
s .  e g o  li w parterze, od 

godz. 4
n ? e e © « £ © 9  -r©*©©'

Premjuwane najwyższeml nagr>idanii „§ratld Pl ix“ , 
w ystaw a św iatow a St. Louis 1904.

Żądać należy t y l k o

Globus
€xtraktn ao czyszaenia

ja k  obok umieszczony klisz, 
ponieważ proponujo się w .ele 

imitacyj bezwartościowych
fabrykant: Fritz Schulz jun tow. a k c. t g ei i Lipsk.

szwajcarska czekolada

Próby bez- 
pif.taie do n a ­
bycia w lep­
szych skle­

pach. 
Hurtownie 
sprowrdzać 

można przez 
M. Gerscho- 

na.

N ajpiękniejszy pofiarun^k!!!

CO
R3
NJ
O

O

Jfr O z d o b a  k a ż d e g o  p o k o ju !
Przy zwimrciu fabryki udało mi sie kupić tanio 8.000 d y w a n ó w  na ściany 

i 11.000'dywaników przed łóżka/tak, że jestem w możności wspaniały

dywan ścienny z szenilh
równ? na obydwu stronach, w pî kuy*h barwach p r a w d z i w y c h  1 0 0  cm. sze­
rokości 200 cm. długości, czarujące wzor y: lwy, psy, sarny, łabędzio, pawie, 
jeleń, wielbłąd, kwiaty, za pobraniem

jH T  p o  z ł .  2*30 " W
wysłać. Szczególnie polecenia godnem dla ^okoi wilgotnych ponieważ dywan 

jest tak grubym, że wilgoć nio przeniknie.
P I-K m  DY kA H im  p ■«* ta

tylko 70 ct. ** sztukę.
Pierwszy morawski dom 

wysyłkowy towarów
Mb*. 9 2 ,  rWsrawrl. ^

Setki listów dziękczynnych 1 dalsze zamówieni* d* przejrzani®. Nie 
niując® bez przeszkody przyj t̂em zostaj* z p*wrot*oi i 7-®*

CDCT*
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